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Jezus zmartwychwstał i daje nam pokój: 
On sam jest pokojem.
Dlatego Kościół z mocą powtarza: 
Chrystus Zmartwychwstał

Benedykt XVI

Kochani Przyjaciele!

„Kościół, który jest naszym domem"
- gromadzi nas kolejny raz wokół 
Tajemnicy Śmierci i Zmartwychwstania.
Wysławiając Chrystusa w tych 
Tajemnicach stajemy przed Nim, 
pełnym blasku i chwały,
aby na nowo zaczerpnąć z ożywczego źródła naszego zbawienia.
Łącząc się w przeżywaniu Tajemnic Paschalnych serdecznie życzymy, 
by Wasze serca Zmartwychwstały Pan przeniknął swoją łaską, 
napełnił pokojem, radością, wielką nadzieją i odwagą 
w przeżywaniu codzienności, byśmy mogli iść z miłością Jego śladami 
Z najserdeczniejszymi życzeniami dla wszystkich 
Drogich Czytelników, Przyjaciół 
i wszystkich Mieszkańców Sławięcic

Redakcja Gazety Sławięcickiej

Ludzie, radujcie się !
Zdaje się wołać do nas wszystkich Pani ADELA 

JASKULSKA, która na początku tego roku ukończy­
ła 90 lat! Wszyscy znamy w Sławięcicach (i nie tylko) 
Panią Adelę. Podziwiamy Jej radość życia, niezwykłą 
żywotność i serdeczność, którą wokoło rozdaje. Dzisiej­
szy zagoniony i smutny świat potrzebuje „ognia” radości 
i optymizmu. Jak to dobrze, że mamy wokół siebie ta ­
kich ludzi jak Pani Adela i oby jeszcze przez co najmniej 
110 lat Pan Bóg pozwolił nam  Ją spotykać co niedzielę 
u św. Katarzyny na mszy świętej.

Alleluja, Pani Adelo!
Redakcja



Wystawa  już otwarta!
„...i dziękujemy Panu Bogu że iusz 

nas z tei niewoli i utrapienia Egipskiego 
wyzwolić raczył a dopomógł nam prziść 
do tak pięknej i wesołej ziemi Amery­
kańskiej, w którei się nieznajdują takie 
Zdzierstwa ani Oszukaństwa ani Zło­
dziejstwa ani Zazdrości iak na Śląsku.” 

Tak pisał w roku 1856, w liście z Tek­
sasu do rodziny na Śląsku, emigrant, 
Johan Gawlik.

Od otwarcia dzielą nas godziny...

Nie była ta ziemia ani tak piękna, ani 
tak wesoła, ani też bezpieczna. Z pew­
nością miała i ona swoje własne zdzier­
stwa, oszukaństwa, złodziejstwa i za­
zdrości -  cóż, ludzie na całym świecie 
są jednakowi. Niejedną chwilę zwątpie­
nia zapewne przeżyli, może nawet nie­
raz żałowali decyzji o wyjeździe. Wo­
kół wszystko było inne i obce -  klimat, 
przyroda, ludzie, zwyczaje... Na pewno 
brakowało im wielu rzeczy, które zosta­
wili na Śląsku. Tu, w nowym miejscu, 
wszystko musieli zdobywać własnymi 
siłami i wszystko zaczynać od początku. 
Nie brakowało im z pewnością ziemi, 
której tu było pod dostatkiem i deter­
minacji, która zaprowadziła ich aż pod 
ten dąb w Teksasie, w miejsce, które po­
tem nazwali Panna Maria.

W latach 1853-1857 Wydział Spraw 
Wewnętrznych Królewskiej Rejencji 
w Opolu zarejestrował wyjazd niemal

Działanie kodów QR w praktyce

ui otwarta!
3 tysięcy emigrantów. Ogromna więk­
szość z nich udała się najpierw koleją 
(oddaną do użytku zaledwie kilka lat 
wcześniej), a następnie drogą morską, 
do Ameryki. Wyjechali w poszukiwa­
niu miejsca do godnego życia. W tym 
czasie na Śląsku brakowało ziemi, po 
latach nieurodzaju panował głód, nad 
wieloma z nich wisiała groźba wielolet­
niej służby w obcym wojsku... Tymcza­
sem z listów pisanych z Teksasu przez 
ich rodaka, franciszkanina urodzonego 
w Płużnicy, Leopolda Moczygembę, 
krewnego niektórych, dowiadywali się, 
że czeka tam na nich ziemia i miejsce, 
którego szukają.

Dziś, po 160 latach, w Stanach Zjed­
noczonych mieszka ponad 200 tysięcy 

potomków dziewiętnastowiecznych

ŚLĄSCY
TEKSAŃCZYCY 

WCZORAJ I DZIŚ

śląskich emigrantów. Wśród nich są 
farmerzy, dziennikarze, uczeni, urzęd­
nicy, księża; niektórzy z nich zdobyli 
wielki majątek dzięki ropie naftowej, 
którą znaleźli na swojej ziemi. Już od 
lat 80. XX wieku przyjeżdżają regular­
nie do Polski, aby poznać kraj, z którego 
wyjechali ich przodkowie. Zwiedzają 
najważniejsze miasta, oglądają zabyt­
ki i przyjeżdżają na Opolszczyznę. Tu 
spotykają się z ludźmi noszącymi takie 
same jak oni nazwiska, oglądają stare 
księgi parafialne, znajdując w nich wpi­
sy dotyczące ich pra- pradziadków. To 
są kolejne pokolenia -  czwarte, piąte... 
Niezwykłe jest to, że wielu z nich mówi 
śląską gwarą, która nie tylko przetrwa­
ła tam przez te 160 lat, ale nadal żyje. 
Powstają nowe słowa określające współ­
czesne zdobycze techniki. To znaczy, że 
jest ciągle przez nich używana, że to nie 
jedynie skansen. Niezwykłe jest także 
ich wzruszenie tu, na Śląsku, gdzie od­
najdują ślady przeszłości swoich rodzin. 
Widać, że ta przeszłość jest dla nich 
bardzo ważna. Świadczy o tym także 
i to, że w kościele w Pannie Marii nadal 
śpiewa się pieśni po polsku. W obcym

Ks. Abp Wiktor Skworc -  metropolita 
górnośląski docenił wielomiesięczny wysiłek 

przy powstawaniu wystawy

kraju, za oceanem, po 160 latach! Jak 
wielkie jest ich przywiązanie do trady­
cji, do kultury i języka kraju, który ich 
ojcowie tak dawno opuścili! Jakiż oni 
dają nam przykład do naśladowania!

Z tymi ludźmi mamy okazję spoty­
kać się co roku w Sławięcicach, kiedy 
przyjeżdżają do nas z księdzem Fran­
kiem Kurzajem. Teraz możemy lepiej 
poznać ich historię, poznać całe to 
niezwykłe zjawisko, jakim są Śląscy 
Teksańczycy. Towarzystwo Przyjaciół 
Sławięcic, wraz z teksańską Father 
Leopold Moczygemba Foundation 
oraz Muzeum Diecezjalnym w Opolu, 
zorganizowało wystawę „Śląscy Tek­
sańczycy wczoraj i dziś”. Przygotowa­
nia do niej trwały od maja 2013 roku.

Zainteresowanie mediów było duże

Wsparcia finansowego udzieliła gmi­
na Kędzierzyn-Koźle. Ekspozycja jest 
bardzo nowoczesna w formie. Obej­
muje nie tylko eksponaty podarowa­
ne przez mieszkańców Teksasu, czy 
pozycje literatury dotyczącej tematu. 
Zwiedzający mogą zapoznać się z hi­
storią i współczesnością Śląskich Tek- 
sańczyków przedstawioną na 21 plan­
szach wzbogaconych o kody QR, dzię­
ki którym posiadacze smartfonów, czy 
tabletów mogą na miejscu wysłuchać 
nagrań, obejrzeć fragment filmu, czy 
połączyć się z interesującymi strona­
mi internetowymi. Częścią wystawy 
są także dwie kolumny audiowizualne
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Po Śląsku Popelinowy mantel
z ekranami dotykowymi, prezentują­
ce nagrania audiowizualne archiwal­
ne i współczesne, wypowiedzi ludzi 
z obu stron Wielkiej Wody, w tym 
także bardzo znanych i wpływowych. 
Projektowi towarzyszy też strona in­
ternetowa (w trzech językach), sta­
nowiąca rozszerzenie i wzbogacenie 
prezentowanych materiałów (www. 
slask-texas.org). Efekt pracy wielo­
osobowego Komitetu Organizacyjne­
go został zaprezentowany publicznie 
16 marca tego roku w opolskim Mu­
zeum Diecezjalnym, gdzie odbył się 
uroczysty wernisaż. Rangę tej imprezy 
podkreślili znamienici goście, którzy 
zaszczycili ją swoją obecnością. Byli 
to m.in.: Maria Pańczyk-Pozdziej -  
wicemarszałek Senatu Rzeczpospolitej 
Polskiej, Roman Kolek -  wicemarsza­
łek województwa opolskiego, Antoni 
Jastrzembski -  wicewojewoda opol­
ski, ks. abp Wiktor Skworc -  m etro­
polita górnośląski, ks. bp Jan Wieczo­
rek -  biskup senior diecezji gliwickiej, 
ks. bp Rudolf Pierskała -  biskup po­
mocniczy diecezji opolskiej, Ryszard 
Zembaczyński -  prezydent miasta 
Opole, Małgorzata Tudaj -  starosta 
powiatu Kędzierzyńsko-Kozielskiego, 
prof. Dorota Simonides, prof. Józef 
Musielok (były rektor UO), pracow­
nicy naukowi Instytutu Amerykani- 
styki Uniwersytetu Jagiellońskiego 
w Krakowie oraz wielu przedstawicieli 
władz samorządowych różnych szcze­
bli. Sławięciczan może zainteresować 
wiadomość o obecności wśród gości 
księdza Jana Piechoczka, naszego wie­
loletniego proboszcza.

Wspaniałą oprawę muzyczną stwo­
rzyli Zespół Silesia oraz Izabela Migocz, 
która także poprowadziła całą imprezę, 
a coś dla ciała zaproponowała restaura­
cja Night Club 2000. Tego pierwszego 
dnia wystawę obejrzało około 200 osób! 
Zobaczy ją na pewno jeszcze więcej, bo 
w planach jest jej prezentacja w wielu 
miejscach, m.in. w Senacie RP, na uni­
wersytetach Jagiellońskim i Lubelskim. 
Zanim jednak wyruszy w drogę po 
Polsce, można ją oglądać do 11 maja 
w Muzeum Diecezjalnym w Opolu, 
w godzinach: poniedziałki, środy i piąt­
ki 10.00-16.00, wtorki i czwartki 10.00-
17.00. Mieszkańcy Kędzierzyna-Koźla 
będą mieli okazję podziwiać wystawę 
w MOK-u od 22 maja do 8 czerwca.

Krzysztof Burdynowski

We tym naszym „Śląskim kąciku” 
było już pisane ło jajkach, zajączku, ko- 
łoczu i roztomajtych zwyczajach. Coł- 
koł zima mieli my pogoda jak na Wiel­
kanoc, przypomniało mi sie, jak my 
to downi byli pooblekani na ty wielky 
świynta.

Zacznymy łod tich bajtlów, co cho­
dzili po chałupach lołć dziołszki wodą 
abo parfinym. Taki synek musioł być 
całki wyglancowany, bo go kożdy łob- 
taksowoł ze wiyrchu aż na dół.

Nieroz przed świyntoma jechało sie 
cugym cołkom rodziną nakupić do 
Gliwic. Jak sie miało dojść piniyndzy 
i szczyńściy, to sie wszyscy tam umieli 
łoblyc -  bo kwantów tam boło za tela. 
Kożdy przijechoł ze pakslikym do dom.

Dlo dziołchów -  co chciały sie podo­
bać kawalyrom -  gotowych klajdów niy 
szło wtedy trefić, to się kupowało sztof 
podug potrzeby: abo trocha cieplejszy 
we jedny farbie, abo zajś na letni klajd 
-  kwiotkowany nelon, niykej kreton 
na zopaska dlo mamy. Zaroz do tygo 
dobrało sie i insze dodatki -  pasowne 
knefle, biołe kragle, sznalki, borty abo 
szpice. Mańsze dziołchy dostały tyż na 
nogi zoki i zandale, te starsze nelonki 
i pymski. Do wszystkiego fajnoł taszka, 
a jak stykło piniyndzy, to jeszcze mod- 
noł keta na kark.

Jak już dzieci boły zaopatrzony, przy- 
szoł czas na tich starszich. Mama z papą 
już nie wyrołstali ze swoich łobleczów, 
to sie ino sprawiyli na cołke lato jakoł 
jakla, cieńki popelinowy abo garbadi- 
nowy mantel, a na głowa mama fajnoł

niedbownoł chustka. Wyinkszoł dama 
kupioła sie podug mody hut i nelonowy 
szalik na kark.

Jak szwoczka już te klajdy uszyła, 
szczewiki chopy wyglancowali, ko­
szule boły wyszkrobione i wybiglowa- 
ne, dziołchy miały fryzury porobione, 
a chopcy tyż na mokro ciepli sie wela 
-  mogli my iść Ponboczka całować i za- 
cznąć świyntować.

Dobrze tyż boło, jak wtojś w doma 
abo po sąsiedzku mioł fotoaparat -  dali 
my sie wszyscy na pamiątka knipsnąć.

Gwarą spisała 
Irka Kwoczała

Słowniczek
łoblecze, kwanty -  ubrania 
niedbołw -  jedwab 
kragel -  kołnierz 
sztof -  materiał 
zandale -  sandały 
pymski -  czółenka 
taszka -  torebka 
keta -  korale
cipnąć sie wela -  zrobić falę na wło­
sach
klajd -  sukienka 
knipsnąć -  zrobić zdjęcie 
cug -  pociąg
nelonki, stelonki -  cienkie pończo­
chy
szwoczka -  krawcowa 
szaket -  marynarka 
popelinowy mantel -  prochowiec 

Zwroty i słówka wysznupała
Irka Kwoczała

\ _________________________________________J

Sławięcicka rodzina sprzed pół wieku
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Gość specjalny „Gazety Sławięcickiej"

Profesor Jan Miodek 
o Sławięcicach 

i Kędzierzynie-Koźlu
W czasie przygotowywania materia­

łów do wystawy „Śląscy Teksańczycy 
wczoraj i dziś” znakomity językoznaw­
ca, dyrektor Instytutu Filologii Polskiej 
na Uniwersytecie Wrocławskim, pro­
fesor Jan Miodek zdradził nam trochę 
swoich rodzinnych i przyjacielskich 
powiązań ze Sławięcicami i naszym 
miastem. Z wielką radością dzielimy 
się z naszymi Czytelnikami wypowie­
dzią pana profesora, którą spisaliśmy 
z nagrania wideo. Mamy nadzieję, że 
gdy pan profesor przeczyta kiedyś ten 
tekst to za mocno nam się nie oberwie. 
Jeszcze raz, tym razem na łamach na­
szej gazety osiedlowej, składamy panu 
profesorowi Janowi Miodkowi serdecz­
ne podziękowania za czas poświęcony 
zespołowi przygotowującemu wystawę. 
Życzymy Wesołych Świąt wszystkim 
mieszkańcom wielkiego Wrocławia!

Redakcja

Do dziś mam bardzo liczną rodzinę 
w Kędzierzynie, więc od najwcześniej­
szego dzieciństwa znam kolejową dro­
gę z Kędzierzyna do Gliwic, bośmy się 
w Gliwicach z rodzicami przesiadali.

Trasę Kędzierzyn-Blachownia-Sła- 
więcice znam tak dobrze, jak np. trasę 
Tarnowskie Góry-Nakło-Radzionków. 
W Kędzierzynie spędzałem bardzo 
dużo czasu, łącznie z wakacjami -  ką­
paliśmy się z kuzynostwem w Kłodnicy 
i pamiętam rok 1949, jak przez Kędzie­
rzyn poszła wieść, jakieś uliczne mega­
fony o tym donosiły, że las się zapalił

w Sławięcicach. Wiem, że myśmy, jako 
dzieci, bardzo mocno to przeżywali.

Oczywiście potem przyszedł czas, że 
o Sławięcicach też myślałem w katego­
riach językoznawczych, onomastycz- 
nych, nazewniczych. Sławięcice, to jest 
typowa nazwa tzw. patronimiczna, czyli 
odojcowska, czyli utworzona od nazwy 
osobowej wyrażającej relację odojcow- 
ską. Był prawdopodobnie jakiś Sławię- 
ta, a jego potomkowie to byli Sławię- 
cicy. Tak zapewne powstała późniejsza 
nazwa miejscowa Sławięcice. Podobnie 
jak potomkami jakiegoś Świętochla byli 
Świętochłowicy, dzisiejsze Świętochło­
wice, a potomkowie jakiegoś Siemiana, 
to byli Siemianowicy, dzisiejsze Siemia­
nowice. Taka jest struktura nazewnicza 
Sławięcic.

Wielu członków mojej rodziny mia­
ło bardzo wielu znajomych w Sławięci­
cach. Ale gdybym miał teraz wskazać 
kogoś mi najbliższego ze Sławięcic, to 
bezwzględnie muszę wskazać moje­
go starszego uniwersyteckiego kolegę, 
profesora Karolę Joncę, który chodził 
razem do gimnazjum w Koźlu z moim 
szwagrem. Bardzośmy się z profeso­
rem lubili, bardzośmy się szanowali. 
Pierwsza praca, z którą się zetkną­
łem, której współautorem był profesor 
Jonca, to tłumaczenie wstrząsających 
wspomnień księdza Paula Peikerta. To 
był ostatni niemiecki proboszcz kościo­
ła św. Maurycego we Wrocławiu. We 
wstrząsającej relacji opisał kronikę dni 
oblężenia twierdzy Wrocław -  „Festung

Profesor Jan Miodek z pracą Karola Joncy 
na temat Sławięcic

Breslau”. I Karol Jonca był tłumaczem 
tej wstrząsającej książki, którą każdy 
wrocławianin zna. Zna i przeżywa, jak 
to piękne miasto na rozkaz opętańczych 
hitlerowskich władz musiało ulec takiej 
straszliwej zagładzie, bo miało się do 
końca bronić...

Ale że świat jest mały i tworzy taki 
układ zamknięty zbiegów różnych 
okoliczności, tak się składa, że córka 
profesora Karola Joncy, Magdalena, 
była moją studentką, która miała za­
wsze same piątki. Nie wybrała mnie 
na seminarium magisterskie, ale se­
minarium historyczno-literackie. Ale 
ona była ze wszystkiego świetna, więc 
oczywiście po magisterium zosta­
ła asystentką, potem przeszła przez 
wszystkie szczeble drogi akademickiej 
i dziś jest profesorką Instytutu Filologii 
Polskiej, którym mam zaszczyt od 25 
lat zawiadywać. Profesor Magdalena 
Jonca, córka świętej pamięci Karola, 
w tym Instytucie pracuje, jest chlubą 
naszego Instytutu.

Sławięcice mogą być też dumne, że 
progenitura profesora Joncy też zrobiła 
karierę akademicką we Wrocławiu. 
Opracowanie: Zofia i Paweł Kacperczyk

zm arła Pani Gertruda Jońca
Pani Gertruda wiele lat była gospodynią na naszej plebanii. Jak trudna i odpowiedzialna to funk­

cja, wie z pewnością każda pani domu. Ta służba była jednak specyficzna. Ile osób przewijało się 
codziennie przez naszą „farę”, ile telefonów i informacji do przekazania księdzu Proboszczowi 
i Wikarym! Każdy coś potrzebował. Była to służba nam wszystkim mieszkającym w Sławięcicach 
i okolicy.

Dziękujemy Ci, Pani Gertrudo, za wszystko! Ufamy, że tam w Niebie u Naszego Ojca spotkasz 
wszystkie Gospodynie, które kiedykolwiek, w minionym czasie, służyły swoją pracą na plebanii 

u św. Katarzyny Aleksandryjskiej! Rodzinie Pani Gertrudy składamy szczere wyrazy współczucia.
Redakcja
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Proszę się przedstawić...
-  Nazywam się Izabela Giessmann, 

a ja jestem Paul Hubner. Od prawie 25 
lat mieszkamy w Niemczech, w porto­
wym mieście -  Hamburgu.

Co Państwo robicie w Sławięcicach?
-  Powodem przyjazdu tutaj, do miej­

sca skąd pochodzą przodkowie Izabeli, 
była okoliczność szczególna. Dziadko­
wie Izabeli, państwo Hanka i Hubert 
Bryłka ze Sławięcic, zaprosili nas na 
piękną uroczystość Złotego Wesela. Jest 
dla nas wielkim honorem złożyć życze­
nia tak wspaniałej parze małżeńskiej 
i jeszcze przy okazji poznać kraj Ojców 
Izabeli.

na świat i uzyskujemy dzięki temu do­
datkowe wskazówki życiowe. Już dzisiaj 
cieszymy się na kolejną wizytę tutaj.

Jak się Państwu podoba Polska? Co 
Państwa zaskoczyło?

-  Sławięcice odbieramy jako małą, 
wprost idylliczną miejscowość o wiel­
kim uroku. Zaskakuje nas pozytywnie 
niezwykła serdeczność ludzi. Mieszka­
jąc w wielkim mieście, nie znamy tego 
uczucia. Zaskakuje mocno fakt, że lu­
dzie starszej generacji dalej tak świetnie 
znają język niemiecki. Wiemy, że wy­
nika to z całej sytuacji historycznej, ale 
nie myślałem, że jest to tak mocne.

Grób za w a liłem  ska łą .  
P o sta w iłem  straż,

B y ś  nie m ógł p o w s ta ć  w ięcej 
z  kam iennego  grobu. -  

A  Ty w ciąż  
zm a r tw y c h w s ta je sz  
-  i w y so k i - tr w a s z  -  

A  j a  Cię zn ó w  krzyżu ję !
- I  Ty w s ta je s z  zn o w u !

I w ieczn ie  s ię  p o w ta rza  
s ą d  i tłu m u  śm iech,

I biczow anie, upadanie, 
krzy żo w a n ie  -  

I  z im n y  p o t n a  skroniach, 
i z a s ty g ła  krew ,

I  grób n a  sk a le  - i  z  grobu  
no w e zm a rtw ych w sta n ie .

T y je s te ś  w ieczn ym  życiem !
Z  Ciebie sp ły n ą ł św ia t!

T yś  j e s t  w ieczn ą  M iłością! 
Ż y w y m  w  ciele S łow em ! 

T yś  j e s t  źró d łem  i m orzem !
W  Tobie Moc i Ład!

-  J a  je s te m  T w y m  s iep a czem  
i zdra jcą  i sęd zią ,

I  k r zy że m  je s te m  Twoim , 
i tr zyd n io w ym  grobem ,

Ty, k tó ryś  b y ł i je s t ,  i b ęd ziesz!

Wojciech Bąk  
z  „Intencje serca”

Po niemiecku, po rosyjsku, 
po polsku

Tych młodych ludzi spotkałem przy 
jednej ze sławięcickich restauracji.
Zaskoczyło mnie to, że usłyszałem ję­
zyk rosyjski i niemiecki jednocześnie.
Ośmieliłem się zadać kilka pytań.

D roga K rzy żo w a  

XIV

Jak to zrozumieć, że gość z Niemiec 
tak dobrze mówi po rosyjsku?

-  Ja pochodzę z Nowosybirska w Ro­
sji. W roku 1989 przyjechałem do Nie­
miec z moimi rodzicami. Dlatego do 
dziś nie zapomniałem mojego języka oj­
czystego. Zaproszenie do Sławięcic jest 
dla mnie niezwykłym doświadczeniem. 
Rodzina Izabeli do dzisiaj tutaj miesz­
ka. Większość ze spotkanych krew­
nych z łatwością mówi po niemiecku, 
co ułatwia bardzo wymianę poglądów 
i doświadczeń. To jest piękne, że przy 
takich spotkaniach, wiek nie gra roli. 
Rozmowy poszerzają nasze spojrzenie

III Sławięcicki 
Festyn 
Kiermaszowy 

ju ż 17 i 18 maja 2014 roku 

SERDECZNIE ZAPRASZAMY!

Dziękujemy bardzo za te interesujące 
refleksje. Życzymy samych sukcesów 
we wszystkich latach, których wiele 
jeszcze przed wami. Wesołych Świąt 
dla Was i Waszych najbliższych i do 
zobaczenia znowu nad Odrą!

-  Dziękujemy. My także życzymy 
czytelnikom „Gazety Sławięcickiej” do­
brych Świąt Wielkanocnych i zaprasza­
my na drugą stronę Odry.

Rozmawiał: G. Kurzaj

 Droga Krzyżowa w Lourdes -  Stacja XIV

: 5
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Nasz Ojciec Jerzy Kurzaj 
mówił o nas, że „ma dwóch  
chopców i jednego synka”.

24 lutego 2014 roku 
przeszedł On do Domu 
Pana. Przez 64 lata stał na 
czele naszej rodziny, wy­
chował nas, kształtował 
nasze charaktery. Na każ­
dym spotkaniu rodzinnym, 
czy na jakimkolwiek zebraniu 
w Sławięcicach nasz Ojciec zawsze 
chciał na końcu wszystko podsumo­
wać, mieć ostatnie słowo. Zanim usły­
szymy to ostatnie słowo, spróbujemy 
w Jego imieniu powiedzieć jeszcze parę 
innych słów, które też, jak nam się wy­
daje, chciałby wypowiedzieć:
• Naszej Mamie Elżbiecie powiedział­
by, że Jej bardzo „pszaje”. Nie ma się 
o nic martwić, bo wszystko będzie do­
brze, tylko nie wolno nikomu obcemu 
otwierać drzwi i każdego wieczoru ma 
pozamykać wszystkie okna... i jeszcze 
niech uważa, gdy pojedzie swoim „au­
tkiem” elektrycznym po osiedlu...
• Sąsiadom z ul. Małej chciałby po­
dziękować za wszystko oraz powie­
dzieć, że uzna i będzie wspierał każde-

go nowego Sołtysa ulicy, które­
go wybiorą...

• Księdzu Probosz­
czowi jeszcze raz po­
twierdza, że żadnych 
pieniędzy, które prze­
kazał na nowe ławki, 
nie będzie żądał z po­

wrotem, a cała ta sprawa 
to był radosny żart, jakich 

opowiadał wiele...
• Sportowcom z KS Sławięcice 

życzy, aby uprawiali prawdziwy sport 
i nie pozwolili sprzedać boiska przy Sa­
dowej...
• Wszystkim Paniom z Rachuby 
w Zakładach Chemicznych „Bla­
chownia” obiecuje, że na 8 Marca nie 
zapomni o kwiatach dla Nich (coś do 
kwiatów też się znajdzie, ale nie mówić 
o tym Elsie)...
• Tym młodzieńcom, którzy pchali 
Jego wózek do domu, gdy wysiadła ba­
teria, obiecuje przy okazji dobre piwo, 
które lubił całe życie (zapłacić ma Ge­
rard lub Achim)...
• Bóg zapłać orkiestrze ze Sławięcic 
na czele z panem Alojzem, która tak 
pięknie grała 1 marca 2014 r. Specjalne

podziękowanie kieruje do Pana muzy­
kanta grającego na trąbce...
• Panu Heniowi nigdy nie zapomni, 
że zawsze naprawiał u niego satelitę 
i dziękuje Mu za dostęp do wiadomości 
z całego świata...
• Frankowi przypomina, że gdy przy- 
jedzie jeszcze kiedyś z ludźmi z Teksasu 
do Polski, to w domu ma być trochę dłu­
żej niż tylko 2 godziny, a w sławięcickim 
kościele należy odprawić mszę świętą...
• Gerard niech sobie przemyśli słowa 
ostrzeżenia, że „branie na gowa za moc 
spraw to nie jest dobrze”...
• Achima prosi, aby tak bardzo nie 
przejmował się postawą dzisiejszej 
młodzieży, ponieważ „przidom do lat 
to przidom do rozumu, a zdrowia szko­
da”...

Tak Vater, ...tak Ojciec, ...tak byś to 
mniej więcej powiedział...

Na końcu Twojego ziemskiego piel­
grzymowania powiedziałeś przez tele­
fon Frankowi i wszystkim nam: „Alles 
ist in Ordnung! Wszystko jest w po­
rządku!”

My, Twoi synowie, z całym Po­
krewieństwem i Przyjaciółmi też za 
wszystko Tobie dzisiaj dziękujemy! 
Odpoczywaj w Pokoju!

Franek, Gerard i Achim

NASZ VATER

Duszpasterz akademicki 
wielu z nas

W grudniu 2013 pożegnaliśmy w Gliwicach 
wielkiego kapłana i nauczyciela.

Ksiądz Herbert Hlubek był człowiekiem niezwykłym. Prawie całe życie pracował 
w środowisku akademickim. Wielu z nas, nawet z redakcji naszej sławięcickiej 

gazetki, zawdzięcza mu bardzo dużo. Drzwi jego skromnego mieszkania 
w Gliwicach zawsze były otwarte. Jesteśmy dumni, że Go znaliśmy.

Redakcja

Ksiądz Prałat Herbert Hlubek uro­
dził się 23 sierpnia 1929 roku w Boru- 
cinie. Święcenia kapłańskie otrzymał 20 
czerwca 1954 roku w Opolu. Po świę­
ceniach skierowany został do parafii 
Wniebowzięcia NMP w Niemodlinie 
(1954-1956).

W latach 1956-1957 kontynuował 
studia specjalistyczne. Po ich ukończe­
niu pracował jako wikariusz i katecheta 
w parafii św. Anny w Zabrzu (1957- 
1961). Od 1958 r. pełnił funkcję diece­
zjalnego duszpasterza akademickiego 
diecezji opolskiej. W 1973 r. został skie­

rowany do parafii Wniebowzięcia NMP 
w Raciborzu, gdzie pełnił funkcje: wi­
kariusza, administratora, a następnie 
proboszcza (do 1974 r.).

W 1975 roku otrzymał tytuł dzieka­
na honorowego, a w 1981 r. godność ka­
pelana Ojca Świętego. Był długoletnim 
członkiem Rady Wydziału Duszpaster­
skiego diecezji opolskiej (1978-1983) 
i Rady Kapłańskiej diecezji gliwickiej 
(1992-2008), pełniąc równocześnie 
funkcję pierwszego w historii diecezji 
gliwickiej diecezjalnego duszpasterza 
akademickiego (1992-2005). Był także

ks. prałat Herbert Hlubek 
1929-2013

asystentem kościelnego Stowarzyszenia 
Rodzin Katolickich (od 1994 r.) i ko­
ścielnego radia katolickiego (od 1995 r.)

Jako emeryt (od 1994 r.) rezydował 
przy parafii Wszystkich Świętych w Gli­
wicach.

Zmarł 20 grudnia 2013 r.
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Nowinki wiosenne z Miejsca Kłodnickiego
Witamy Czytelników „Gazety Sła- 

więcickiej”! Jak zawsze, chcielibyśmy 
podzielić się z Wami naszymi nowina­
mi, tym, co nas cieszy, ale także tym, co 
nas trapi, bo i takie sytuacje się zdarzają.
• Jak co roku, 6 grudnia, naszych mi­
lusińskich odwiedził św. Mikołaj z pre­
zentami dla każdego.
• Pod koniec stycznia odbyło się co­
roczne Spotkanie Karnawałowe dla 
osób starszych i samotnych z nasze­
go osiedla. Spotkanie umilały występy 
dzieci.
• Lutowe zebranie naszego OSP swoją 
obecnością zaszczycił Pan Prezydent 
Tomasz Wantuła.
• Z okazji wizyty Pani Starosty na na­
szym osiedlu, przy drodze powiatowej 
(ulica Szpaków) wykonano nową wy­
sepkę dla przystanku MZK i niewielki 
odcinek chodnika.
• Mieszkanki naszego osiedla obcho­
dziły Dzień Kobiet, wspólnie i miło 
spędzając czas.
• Doświetlono, chociaż jeszcze niewy­
starczająco, najciemniejszy odcinek uli­
cy Skowronków.
• Trwają konkretne, intensywne przy­
gotowania do Powiatowych Zawodów 
Sikawek Konnych oraz do Festynu 
Miejskiego z okazji 85-lecia OSP Miej­
sce Kłodnickie.
• Tak jak na dwóch wcześniejszych Fe­
stynach Kiermaszowych w Sławięcicach

będziemy też obecni i w tym roku, czyli 
18 maja. Oferujemy, jak zawsze, smacz­
ne kiełbaski z grilla i inne smakołyki. 
Zaprasza stoisko „Miejsce Kłodnickie”
• 31 marca nastąpiło oficjalne przeka­
zanie placu budowy pod inwestycję pt. 
„MODERNIZACJA PLACU ZABAW 
NA OSIEDLU MIEJSCE KŁODNIC­
KIE”.
• 10 kwietnia odbyły się u nas konsulta­
cje w sprawie Budżetu Obywatelskiego. 
Oczywiście, popieramy wspólny projekt 
(bezpłatny internet dla mieszkańców 
osiedli) zgłoszony przez przewodniczą­
cego Rady Osiedla Sławięcice.
• Pomimo znaków o ograniczeniu to­
nażu i szybkości, przez nasze osiedle

przewalają się ogromne ciężarówki po­
wodując zniszczenia w budynkach przy 
ulicy Szpaków. Kto to zmieni?
• Nie możemy się doczekać oświetle­
nia przed nowo wybudowanymi bu­
dynkami na naszym osiedlu.
• Obecnie największą bolączką na na­
szym osiedlu jest brak chodnika przy 
głównej ulicy oraz stan jej nawierzchni. 
Leży to w gestii Starostwa Powiatowe­
go, do którego nie trafiają żadne nasze 
prośby ani argumenty.

Pozdrawiamy wszystkich Czytel­
ników Gazety Sławięcickiej i życzymy 
radosnego i rodzinnego przeżywania 
Świąt Wielkanocnych.

Opracowała: AnnaSz

FO TO  OKO

Ciekawe, jak długo będzie taki stan. 
Z tego co wiemy, płot zniszczono w lu­
tym tego roku. Powoli idzie maj...

Jeżeli wokoło widzisz już zieleń, pąki, 
a nawet kwiaty, znaczy, że najwyższa 
pora siać w ogródku i wymienić opony 
zimowe na letnie. Centrum Meteorolo­
giczne potwierdza informację, że tem­
peratur ujemnych w tym sezonie już 
nie będzie, jednakże rachunek prawdo­
podobieństwa sprawdzalności prognoz 
nie jest zbyt wysoki, więc za obmarzłe 
nasiona i śliską nawierzchnię nie pono­
si odpowiedzialności.

7

Nie wszyscy znali do tej pory praw­
dziwą historię naszego sławięcickiego 
Anioła grającego na harfie. Towarzy­
stwo Przyjaciół Sławięcic działając 
w porozumieniu z księdzem Probosz­
czem, postanowiło to zmienić. W pią­
tek 4 kwietnia 2014 roku Adam Prze- 
bięda i Piotr Szendzielorz zamontowali 
przed Aniołem estetyczną, dwujęzycz­
ną tablicę. Zachęcamy do przeczytania.

foto. G.K
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Brawo strażacy!
Czy ktoś z Państwa gdzieś przeczytał, że w małych Sławięcicach miejscowi stra­

żacy-ochotnicy zorganizowali akcję rejestracji potencjalnych dawców szpiku kost­
nego i uzyskali te deklaracje od ponad 150 potencjalnych dawców? Przecież to jest 
rekord na skalę kraju!

To jest dopiero wiadomość! Naszej OSP gratulujemy i prosimy, aby się nie zra­
żać słabym zainteresowaniem mediów. Ważne jest co innego, ważne są łzy wdzięcz­
ności, które dopiero popłyną u tych, którym Wasza świetna akcja uratuje życie!

Redakcja

Kącik z fiołkiem
Świt srebrzy bazie, ptaki śpiewają. 

Na łące krzyczy bażant, a zając 
spokojnie kica, nikt go nie goni. 

Nad polem woal mgły. Słychać dzwony. 
Krokusy kwitną tęczową wstęgą 

i przebiśniegów tyle na łęgu. 
W sercu nadzieja, dookoła wiosna. 

Jezus zmartwychwstał. 
Prawdziwie powstał!

Viola

Gesegnete Ostern, den Frieden und die Freude 
des Auferstandenen w unscht allen 
die Sozial-Kulturelle GesellscFiaft 

der Deutschen im O ppelner Schlesiender 
Yorstand O rtsgruppe Sławięcice.

%

Drużyna MDP składa się z dziesięciu 
zawodników w wieku od 10 do 16 lat. 
Zadaniem każdej drużyny jest ukończe­
nie biegu sztafetowego oraz ćwiczenia 
bojowego w jak najlepszym czasie bez 
punktów karnych. Nasza jednostka wy­
stawia co roku do zawodów gminnych 
drużynę dziewczęcą i chłopięcą. Zwy­
cięzcy poszczególnych kategorii uzy­
skują prawo startu w zawodach wyż­
szych szczebli:
• zawody powiatowe
• zawody wojewódzkie
• zawody krajowe
• mistrzostwa Europy
• mistrzostwa świata

Nasze młodzieżówki od lat uzyskują 
wysokie miejsca i tą dobrą passę chcieli­
byśmy dalej utrzymać. W tym roku wie­
lu obecnych zawodników kończy 16 lat 
i pojawiły się liczne luki w składzie oso­
bowym. Dlatego jeśli mieścisz się (bądź 
Twoje dziecko) w przedziale wiekowym 
10-16 lat, lubisz sport, dobrą zabawę -  
zapisz się do naszej drużyny!

Również, jeśli chciałbyś w przyszło­
ści zostać strażakiem (ochotnikiem 
lub/i zawodowym), MDP to najlepsza 
droga do zdobycia odpowiednich umie­
jętności działania pod presją czasu, 
precyzji i pracy w zespole. Większość 
byłych zawodników MDP do dnia dzi­
siejszego czynnie bierze udział w dzia­
łaniach ratowniczo-gaśniczych.

My ze swojej strony gwarantujemy 
dobrą zabawę oraz dużo emocji na tre­
ningach i zawodach oraz liczne imprezy 
integracyjne dla naszych Młodzieżo­
wych Drużyn Pożarniczych.

Zbiórka obecnych oraz przyszłych 
zawodników odbędzie się 25.04.2014 
o godzinie 18:00 w naszej remizie. Zapi­
sy będą też prowadzone na tegorocznej 
Cyklostradzie, poprzez nasz fanpage na 
portalu facebook oraz telefonicznie pod 
numerem: 608400346

Dane, które należy przygotować: 
imię i nazwisko, data urodzenia, miej­
sce urodzenia, telefon kontaktowy 

Serdecznie zapraszamy!
Zarząd OSP

Obfitych łask i błogosławieństw 
Ch rystusa Zmartwychwstałego 
życzy wszystkim Towarzystwo 

Społeczno-Kulturalne 
Niemców na Śląsku Opolskim 

Zarząd Koła Sławięcice.
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CO TAM SŁYCHAĆ U NASZYCH STRAŻAKÓW?
Możemy powiedzieć, że rok ten roz­

począł się dla nas bardzo aktywnie, a to 
za sprawą zorganizowanego 14 mar­
ca Dnia Potencjalnego Dawcy Szpiku. 
Zorganizowanie takiej akcji zapropono­
wała nam nasza koleżanka, a my stra­
żacy zaraz przystąpiliśmy do realizacji 
tego pomysłu. W organizacji zostaliśmy 
wsparci przez Radę Osiedla oraz Zespół 
Szkół nr 3.

Pierwsi potencjalni dawcy przybyli 
już przed godziną 8.00. Cały dzień mie­
liśmy ręce pełne pracy. Z godziny na 
godzinę rosła liczba zarejestrowanych 
osób. Zainteresowanie było tak ogrom­
ne, że postanowiliśmy nawet zwiększyć 
liczbę stanowisk przyjmujących poten­
cjalnych dawców. Na tak wspaniały gest 
oddania cząstki siebie zdobyli się nie 
tylko mieszkańcy Sławięcic. Przybywali 
do nas potencjalni dawcy z całego mia­
sta, sąsiednich miejscowości, a nawet 
województwa śląskiego. Decydując się 
na organizację tej akcji chcieliśmy, by 
do rejestracji zgłosiło się przynajmniej 
50 dawców, chociaż cicho marzyliśmy 
by było ich 100, ale liczba przekro­
czyła nasze najśmielsze oczekiwa­
nia. Było nas równo 150 osób! 
Dziękujemy w imieniu tych, 
którym uda się w ten sposób 
uratować życie.

W dniu 31.01.2014 r. od­
było się w naszej remizie ze­
branie sprawozdawcze, które 
było okazją do podsumowania 
naszej działalności w roku 2013.
I tak, realizując główne zadanie, do któ­
rego zostaliśmy powołani, w ubiegłym 
roku uczestniczyliśmy w 46 działaniach 
ratowniczych, z czego 20 to pożary, 25 
inne miejscowe zagrożenia oraz 1 alarm 
fałszywy. Aby podnosić nasze kwali­
fikacje, członkowie naszej jednostki 
uczestniczyli w ćwiczeniach przeciw­
powodziowych na rzece Odrze, ćwicze­
niach na terenie zakładów chemicznych 
Werter, próbnej ewakuacji szkoły na 
osiedlu Cisowa, szkoliliśmy się w zakre­
sie przyjmowania śmigłowca oraz za­
bezpieczania i wyznaczania mu miejsca

do lądowania. Ponadto dwóch naszych 
druhów ukończyło Kurs Kwalifikowa­
nej Pierwszej Pomocy, współfinanso­
wany ze środków unijnych w ramach 
Europejskiego Funduszu Społeczne­
go. W czerwcu byliśmy gospodarzami 
gminnych zawodów sportowo-pożar­
niczych o Puchar Prezydenta Miasta, 
które wpisały się w harmonogram Mię­
dzynarodowych Dni Kultury i Sportu. 
W tych zawodach nasze drużyny uzy­
skały następujące rezultaty w poszcze­

gólnych kategoriach: I miejsce 
Młodzieżowa Drużyna Pożar­

nicza Dziewcząt, IV miej­
sce Młodzieżowa Drużyna 
Pożarnicza Chłopców, II 
miejsca zarówno Drużyna 
Pożarnicza Mężczyzn, jak 
i Kobieca Drużyna Pożar­
nicza, I miejsce Drużyna 

Oldbojów. W Powiatowych 
Zawodach Sportowo-Pożarni­

czych naszą jednostkę reprezentowa­
ła Młodzieżowa Drużyna Pożarnicza 
Dziewcząt zajmując II miejsce.

W ubiegłym roku, jak zawsze chęt­
nie angażowaliśmy się w działalność na 
rzecz naszego osiedla i miasta. Byliśmy 
współorganizatorami takich wydarzeń 
kulturalnych jak: ferie dla dzieci i mło­
dzieży, Dzień Dziecka i piknik rodzin­
ny na Placu Młodzieży, cyklostradę do 
Rud Raciborskich, taneczne zakończe­
nie lata, obchody Dnia św. Marcina, 
spotkanie ze św. Mikołajem, a także 
gościliśmy Magiczny Cyrk Adonis. Po­

nadto organizowaliśmy spotkania edu­
kacyjne w Zespole Szkól Miejskich 
nr 4, Publicznym Przedszkolem nr 18 
oraz Zespole Szkół nr 3.

Jednym z większych przedsięwzięć 
kulturalnych wpisujących się w histo­
rię naszej jednostki było powołanie 
Sekcji Rowerowej OSP Sławięcice. Jej 
celem jest promowanie zdrowego try­
bu życia, organizacja wycieczek krajo­
znawczych, integracja młodzieży oraz 
aktywne spędzanie wolnego czasu. 
W związku z tym odbył się cykl wycie­
czek „Niedziela z rowerem” oraz jedna 
wycieczka dwudniowa nad Jezioro Tu- 
rawskie.

Miło wspominamy również udział 
w V Zlocie Pojazdów Pożarniczych 
w Główczycach pod nazwą: Fire Truck 
Show. Na zlocie zaprezentowaliśmy 
nasz lekki samochód ratownictwa 
technicznego Lublin. Samochód nasz 
cieszył się wielkim zainteresowaniem 
uczestników, zwłaszcza pod względem 
wyposażenia w specjalistyczny sprzęt. 
Transmisję ze zlotu można było obej­
rzeć w TVN Turbo.

Możemy śmiało powiedzieć, że mi­
niony rok był dla nas rokiem bardzo 
aktywnym i pracowitym. Mamy nadzie­
ję, że w tym roku chęci do pracy nam 
również nie zabraknie i dalej będziemy 
mogli działać na rzecz naszej jednostki 
oraz osiedla, a współpraca ze wszyst­
kimi organizacjami Sławięcic będzie 
przebiegała równie wzorowo.

Zarząd OSP

Uwaga! Cyklostrada w sobotę 26 kwietnia!
_________________________________________________________________________________  
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Do redakcji przyszedł list
List, który otrzymaliśmy zawierał 

prośbę Pani Ewy Wojton, naszej pielę­
gniarki środowiskowej o wydrukowa­
nie w „Gazecie Sławięcickiej” poniższej 
informacji. Ponieważ sprawa dotyczy 
zdrowia nas wszystkich, pozwalamy 
sobie na dodatkowe zdania komenta­

rza. Ależ oczywiście, droga Pani Ewo! 
Z radością zamieszczamy tę informa­
cję. Od wielu lat Pani praca dla osób 
chorych i zdrowych w Sławięcicach to 
niezwykły podarunek dla nas wszyst­
kich. Takich fachowców w swojej bran­
ży, którzy dodatkowo niosą ludziom

radość i pociechę to dzisiaj szukać ze 
świecą! Zachęcamy wszystkich, którzy 
jeszcze nie wybrali swojej pielęgniarki 
środowiskowej, aby bez zastanowienia 
dzwonili do Pani Ewy. Niech nam Pani 
żyje 200 lat!

Redakcja

Indywidualna Praktyka Pielęgniarki 
Podstawowej Opieki Zdrowotnej 

Ewa Wojton ul. Ks. Piotra Ściegiennego 2 
47-230 Kędzierzyn-Koźle Sławięcice 

tel. 607484348
Świadczę usługi pielęgniarskie w domu pacjenta zgodnie z umową z NFZ od poniedziałku do piątku w godz. od 8.00 do

18.00. Jestem pielęgniarką z 32-letnim stażem pracy -  w środowisku pracuję 9. rok. Podnoszę swoje kwalifikacje, pogłę­
biam wiedzę, biorąc udział w kursach i szkoleniach. Swoją opieką obejmuję osoby zdrowe, jak i chore. Realizuję zadania 
z zakresu promocji zdrowia, profilaktyki, udzielam świadczeń pielęgnacyjnych, leczniczych i diagnostycznych. Współ­
pracuję z lekarzami Podstawowej Opieki Zdrowotnej, specjalistami, Miejskim Ośrodkiem Pomocy Społecznej oraz Ca­
ritasem. Tą krótką informację kieruję do osób, które zechcą złożyć deklarację do pielęgniarki środowiskowej i skorzystać 
z moich usług pielęgniarskich bez względu na to gdzie mają wybranego Lekarza Rodzinnego.

Każdy ma prawo wyboru lekarza i wyboru pielęgniarki (osoby należące do Przychodni w Sławięcicach takie deklaracje 
już złożyły nie trzeba składać ponownie).

Dziękuję za przeczytanie tej informacji i zapraszam do korzystania z moich usług pielęgniarskich.
Ewa Wojton

WYPOŻYCZALNIA SPRZĘTU 
REHABILITACYJNO - MEDYCZNEGO

»  w u m e d  -  r e h

-APARATÓW TLENOWYCH
- ŁÓŻEK REHABILITACYJNYCH
- WÓZKÓW INWALIDZKICH
- SSAKÓW MEDYCZNYCH
- BALKONIKÓW
- STOLIKÓW
- KUL REHABILITACYJNYCH
- SCHODOŁAZÓW
- PODNOŚNIKÓW

OFRUJEMY TRANSPORT, MONTAŻ ORAZ INSTRUKTAŻ 
W DOMU ODBIORCY, JAK RÓWNIEŻ OBSŁUGĘ SERWISOWĄ

47-224 Kędzierzyn-Koźle 
ul. Zielona 8 /2  
tel. 724 306 480

www.wumed-reh.pl
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Sport w KS Sławięcice
W sezonie zimowym zespół Żaczków KS Sławięcice brał udział 

w cyklu turniejów Ligi Mistrzów 7-latków. Sześć klubów organizo­
wało halowe turnieje, w których rywalizowały drużyny ze Strzelec 
Opolskich, Krapkowic, Głogówka oraz trzy drużyny z Kędzierzyna- 
- Koźla: Odra, Football Academy oraz nasz KS Sławięcice.

Zaszczyt organizowania jednego turnieju przypadł naszemu klu­
bowi w dniu 19 stycznia. Ze względu na liczbę młodych piłkarzy oraz 
liczne grono kibiców składające się z rodziców młodych piłkarzy tur­
niej Ligi Mistrzów 7-latków zorganizowaliśmy w Hali Azoty. Hono­
rowy Patronat nad turniejem objął Prezydent Miasta Kędzierzyna- 
-Koźla Tomasz Wantuła. Przygotowania do organizacji tego turnieju 
trwały wiele tygodni. Rodzice naszych piłkarzy wraz z Zarządem 
Klubu podjęli wiele starań, aby sprostać niełatwemu zadaniu. Przy 
pomocy wspaniałych przyjaciół naszego klubu, ludzi wielkiego ser­
ca, którzy dla dzieci ofiarowali pomoc materialną i rzeczową, udało 
nam się wspólnie przygotować wielki radosny turniej. SERDECZNE 
PODZIĘKOWANIA!

W turnieju grało 6 zespołów Ligi oraz gościnnie Chemik K-Koźle. 
Żaczki KS Sławięcice przegrały dwa pierwsze mecze po 0:1 z Spiders 
Krapkowice i Fortuną Głogówek. Trzeci mecz z Odrą Koźle poka­
zał wielkie możliwości podopiecznych Mateusza Knurowskiego. Po 
„złotej bramce” Tymona Rypy wygraliśmy 1:0. Radość z pierwszego 
zwycięstwa była ogromna! Nasza drużyna zajęła w turnieju piątą lo­
katę, a zwycięzcą został Piast Strzelce Opolskie. Nagrody dla uczest­
ników -  puchary, medale i dyplomy -  wręczali goście honorowi tur­
nieju: Wiceprezydent Miasta Kędzierzyna-Koźla Jacek Król, doradca 
Prezydenta Miasta ds. sportu Kazimierz Pietrzyk, Dyrektor projektu 
„Olimpiady Specjalne” Ewa Hałambiec, olimpijczyk Helmut Krieger 
oraz zasłużony piłkarz KS-u Paweł Poplucz.

Puchar im. Romana Masztalerza 
w rękach naszych trampkarzy!

W lutym odbył się kolejny turniej im. Romana Masztalerza. Jak co 
roku, w turnieju wzięły udział cztery drużyny: KS Cisowa, Odra Koź­
le, Naprzód Ujazd Niezdrowice oraz KS Sławięcice. Zawodnicy za­
fundowali kibicom wiele emocji i w turnieju aż trzy drużyny zdobyły 
taką samą ilość punktów, o zwycięstwie decydowały zdobyte bramki. 
Dzięki siedmiu bramkom zdobytym w meczu z rewelacyjnie grającą 
drużyną z Cisowej, trampkarze ze Sławięcic mogli świętować zajęcie 
pierwszego miejsca. Na drugim miejscu uplasowała się Cisowa, a na 
najniższym stopniu podium stanęli zawodnicy Odry Koźle. Najlep­
szym zawodnikiem turnieju, wybieranym przez trenerów, został za­
wodnik ze Sławięcic, Michał Gil.

Wszystkim zawodnikom dziękujemy za emocjonujące widowisko, 
kibicom za gorący i sportowy doping, a organizatorom za wspaniałą 
atmosferę i trud włożony w przygotowanie turnieju.

Oprac. Z.Tomik

Firma Canal-Trans
informuje o wznowieniu rejsów wycieczkowych 

po Odrze i Kanale Gliwickim od 27.04.2014 r. do 30.10.2 0 1 4
Zapraszamy na niedzielne rejsy rodzinne o godz. 15.00 w cenie 25 zł osoba dorosła, 20zł dziecko. 

Konieczną rezerwacja telefoniczna 508082244 lub 500201389 
Oferujemy imprezy okolicznościowe jak i rejsy firmowe
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WIEŚCI Z ZESPOŁU SZKÓŁ MIEJSKICH NR 4
Dzieje się u nas, oj dzieje...
Nasza szkoła oferuje dobre warun­

ki do rozwijania wiedzy przewidzianej 
programem nauczania oraz daje moż­
liwość samorealizacji i kształtowania 
własnych zamiłowań i zainteresowań. 
Nauczyciele realizują wiele projektów. 
Uczniowie chętnie uczestniczą w kon­
kursach przedmiotowych, recytator­
skich, sportowych oraz turniejach te­
matycznych, osiągając liczne sukcesy. 
Poniżej przedstawiamy ostatnie osią­
gnięcia naszych wychowanków: 

Ekologiczna choinka
W grudniu 2013 r. podopieczni 

świetlicy szkolnej wraz z nauczycie­
lami Iwoną Stasiak i Iloną Szafarczyk 
przystąpili do „Ogólnopolskiego Kon­
kursu”, w którym dzieci przygotowały 
pracę z wykorzystaniem dowolnych 
materiałów recyklingowych. Konkurs 
organizowany był przez redakcję ma­
gazynu „Świetlica w Szkole” na zlecenie 
The Walt Disney Company (Polska) Sp. 
z o.o. z siedzibą w Warszawie. Dzieci 
wykonały choinkę, która składała się 
z 171 rolek po papierze toaletowym, 
228 plastikowych korków, 6 pokruszo­
nych bombek, 3 wytłaczanek po jaj­
kach, 3 płyt CD, 1 paczki waty i folii 
ochronnej. Nasza praca zdobyła naj­
wyższe uznanie otrzymując pierwsze 
miejsce w konkursie i Certyfikat Kre­
atywności „ART. ATTACK”.

Trzeci Międzyszkolny Konkurs 
Ortograficzny z języka 

angielskiego i niemieckiego
„Każdy język obcy daje ci nowe ży­

cie; jeżeli znasz tylko jeden język, żyjesz 
tylko raz”.

We wtorek 25 marca 2014 roku od­
był się Trzeci Międzyszkolny Dwuję­
zyczny Konkurs Ortograficzny z Języka 
Angielskiego i Niemieckiego. Organi­
zatorem konkursu jest Zespół Szkół 
Miejskich nr 4 w Kędzierzynie-Koźlu. 
Celem konkursu było motywowanie 
uczniów do nauki języka angielskiego 
i niemieckiego, rozwijanie zaintereso­
wań lingwistycznych, motywowanie 
do samodzielnego pogłębiania wiedzy 
i umiejętności językowych oraz nawią­
zanie i pogłębienie współpracy pomię­
dzy kędzierzyńsko-kozielskimi szkoła­
mi gimnazjalnymi.

W językowych zmaganiach konkur­
sowych udział wzięło 12 uczniów z 4 
szkół gimnazjalnych z terenu Kędzie- 
rzyna-Koźla, w tym reprezentanci: PG 
nr 3, PG nr 6, PG nr 7, PG nr 9. Orga­
nizatorami konkursu były mgr Urszu­
la Sus, mgr Jolanta Mrochen oraz mgr 
Agnieszka Wientzek.

I miejsce zajął Michał Gajewski -  PG 
nr 9, II miejsce: Mateusz Kunert -  PG 
nr 6, III miejsce: Wiktoria Moszko -  PG 
nr 6, IV miejsce: Marta Burzan -  PG 
nr 9, V miejsce: Karolina Szendzielorz
-  PG nr 9, VI miejsce: Damian Nad­
stawek -  PG nr 3, VII miejsce: Karolina 
Szuster -  PG nr 7 i Przemysław Juruś
-  PG nr 9, VIII miejsce: Martyna Bo- 
jarczuk -  PG nr 7, IX miejsce: Klaudia 
Janusz -  PG nr 3, X miejsce: Paulina 
Pogodała -  PG nr 6, XI miejsce: Letycja 
Lewicka -  PG nr 7.

Zmagania uczestników oceniało jury 
nauczycielskie w składzie: mgr Dorota 
Jastrzembska (PG nr 6), mgr Artur 
Gryzło (PG nr7), mgr Urszula Sus (PG 
nr 9), mgr Jolanta Mrochen (PG nr 9),

mgr Agnieszka Wientzek (PG nr 9), 
mgr Agata Rogowska (PG nr 9) i mgr 
Joanna Sobolewska (PG nr 3).

Laureaci otrzymali atrakcyjne na­
grody w postaci ciekawych książek 
do samodzielnej nauki j. angielskiego 
i j. niemieckiego. Każdy z uczestników 
otrzymał także pamiątkowy dyplom. 
Nagrody główne oraz słodki poczęstu­
nek dla uczestników i nauczycieli ufun­
dował Miejski Zarząd Oświaty i Wy­
chowania w Kędzierzynie-Koźlu.

Poziom konkursu był bardzo wysoki, 
a rywalizacja wyrównana, co potwier­
dzają uczniowie biorący w nim udział 
oraz nauczyciele. Wszyscy uczniowie 
gimnazjów wykazali się dużą wiedzą 
językową. Uczestnikom konkursowych 
zmagań serdecznie gratulujemy i życzy­
my dalszych sukcesów oraz satysfakcji 
z osiąganych w nauce języków obcych 
wyników. Jednocześnie pragniemy 
podziękować wszystkim nauczycie­
lom, którzy włożyli wiele pracy i trudu 
w przygotowanie uczniów do konkursu.

Serdecznie dziękujemy i zapraszamy 
do udziału w następnych edycjach kon­
kursu!

XX Finał Miejskiego Konkursu
Językowego „Wschód-Zachód"
W dniu 7 marca 2014 roku odbył 

się XX Finał Konkursu Językowego 
„Wschód-Zachód”.

Nasi uczniowie z piątej klasy szkoły 
podstawowej pokonali w eliminacjach 
szkolnych i półfinale w kategorii języka 
niemieckiego 75 konkurentów z innych 
szkół naszego miasta.

Po eliminacjach finałowych zajęli: 
Tomek Golenia V miejsce, a Domi-
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nik Cedzich X miejsce. Nasi zwycięzcy 
otrzymali pamiątkowe dyplomy i war­
tościowe bony książkowe do realizacji 
w księgarniach miasta.

Gratulujemy sukcesów!

Wojewódzki Konkurs Polonistyczny 
dla szkół podstawowych

Uczennica klasy VI Jolanta Kopeć 
wzięła udział w finale Wojewódzkie­
go Konkursu Polonistycznego organi­
zowanego przez Kuratorium Oświaty 
w Opolu, który odbył się 3 marca 2014 
roku. Zdobyła 80% punktów zajmując 
V miejsce. Jest to bardzo duże osiągnię­
cie. Warto dodać, iż takie konkursy prze­
prowadzane są na wysokim poziomie 
i zadania, z którymi finaliści się zmagają, 
w znacznym stopniu wykraczają poza 
program szkoły podstawowej.

Natomiast uczennica klasy III gimna­
zjum Marta Burzan uczestniczyła w XIV 
Miejskim Konkursie Recytatorskim 
„Mowa ojczysta poezją serca”, w którym 
została wyróżniana za przepiękną inter­
pretację fragmentu prozy ks. Mirosława 
Malińskiego „Widokówki”

Bezpiecznie, ciekawie, wesoło
Rozpoczęcie wiosny 21 marca to 

zgodnie z kilkunastoletnią już tradycją,

w naszej szkole dzień bez zwykłych lek­
cji. Zamiast siedzenia w ławkach, nie- 
wagarującym uczniom oferujemy zaję­
cia kreatywne o różnej tematyce.

W tym roku motywem przewodnim 
było bezpieczeństwo. Uczniowie klas 
IV-VI i I-III gimnazjum pod okiem 
wychowawców tworzyli ciekawe, we­
sołe plakaty utrwalające znajomość 
numerów alarmowych różnych służb 
ratunkowych, przygotowywali również 
scenki, w których pokazywali zacho­
wania, jakie powinny nam towarzy­
szyć, gdy jesteśmy świadkami wypadku 
w domu czy na ulicy. Dzięki uprzejmo­
ści pielęgniarki z miejscowego ośrodka 
zdrowia Pani Ewy Wojton pod facho­
wym okiem można było poćwiczyć 
udzielanie pierwszej pomocy np. przy 
skaleczeniu, rozcięciu głowy, skręceniu 
kostki. Pani Ewa przypomniała wszyst­
kim zasady odkażania ran, zakładania 
opatrunków w warunkach domowych. 
Okazało się, że łatwe na pozór ban­
dażowanie też wymaga określonych 
umiejętności.

Na szkolnym boisku odbył się rów­
nież pokaz udzielania przez strażaków 
pierwszej pomocy rowerzyście, który 
wpadł pod samochód w zaimprowi­
zowanej scence. Ważne było pytanie:

„Dlaczego tak się stało?” Odpowiedź 
prosta: „Rowerzysta był niewidoczny, 
nie miał żadnych elementów odbla­
skowych, a co gorsze, jego rower był 
niesprawny”. W ramach zajęć eduka­
cyjnych zostały także przypomnia­
ne przez uczniów klasy IV w „EKO- 
-EXPRESIE” treści dotyczące ochrony 
środowiska, a dla zaakcentowania roz­
poczynającej się pory roku w każdej 
klasie „urosły” piękne, wiosenne drze­
wa z butelek PET, które można dziś 
oglądać na szkolnych korytarzach. 
Nowością podczas tegorocznego Dnia 
Wagarowicza był konkurs „Mam ta­
lent”, w którym uczniowie prezento­
wali swoje muzyczne zdolności. Spo­
tkał się on z wielkim entuzjazmem, bo 
pokazał że można nie tylko odtwarzać 
znane utwory muzyczne, ale także 
świetnie się przy tym bawić. Odkry­
ciem konkursu była Joasia Feruś z kla­
sy VI, która zaskoczyła wszystkich 
swoim pięknym głosem.

Zajęcia cieszyły się zainteresowa­
niem, a nam pozostaje mieć nadzieję, 
że poprawią one bezpieczeństwo bierne 
i czynne naszej młodzieży.

A. Masalska, D. Napieracz, 
J. Mrochen, A. Adamiak, 

A. Wientzek, M. Witczak

CYKLOSTRADA 2014 
DO STRZELEC OPOLSKICH INACZEJ

TYM RAZEM W S O B O T Ę  26 K WI E TNI A  2014!  NIE P O M Y L  SIĘ!
A więc znowu jedziemy. Od wielu 

lat Towarzystwo Przyjaciół Sławięcic ze 
wsparciem Rady Osiedla i innych sła- 
więcickich organizacji organizuje jed­
nodniowe wyprawy rowerowe zwane 
CYKLOSTRADAMI.

Nikt jeszcze nie odkrył tajemnicy, 
dlaczego te wyprawy cieszą się tak du­
żym powodzeniem starszych i młod­
szych rowerzystów. Zawsze jest nas 
prawie 200 osób. Wiecie Państwo, co 
to znaczy, gdy jednocześnie wyrusza 
na trasę 200 rowerów? Zawsze szuka­
my pięknych miejsc, poznajemy kulturę 
i tradycję naszej rodzinnej ziemi. Zwie­
dzamy i modlimy się w odwiedzanych 
świątyniach.

Jest czas na kiełbaski, zabawy i inne 
pozytywne „gupoty”

Kto nie wierzy, niech jedzie z nami 
w tym roku. Wstęp wolny. Potrzebna 
jest tylko mała kondycja fizyczna i go­

towość słuchania przewodników grupy. 
Nie zabieramy maruderów i tych, co 
narzekają na wszystko. Samochód tech­
niczny będzie zabezpieczał naszą wypra­
wę. Gdzie i kiedy jedziemy tym razem? 
Jestem pewny, że w Strzelcach Opolskich 
byliście Państwo wszyscy wielokrotnie, 
ale nikt zapewne nie dotarł tam rowe­
rem trasą, którą proponujemy. W tym 
roku pojedziemy w sobotę 26 kwietnia 
2014. Start jak zawsze koło KRZYŻA 
o godz. 9.00. Pojedziemy przez przepięk­
ne pola i lasy. Odwiedzimy dwa kościoły 
w Strzelcach. Potem miniemy starą wio­
skę Dolna i nad autostradą przeskoczy­
my do Czarnosina. Po drodze zaprasza­
my na kiełbaski w miejscu utrzymywa­
nym w tajemnicy. Wrócimy do Sławięcic 
ok. 16.00. Kto ma jeszcze kilka złotych, 
może potem pójść na lody do restauracji 
Villa Vanilla. Koniecznie trzeba się zapi­
sać. Jak zawsze, zapisy prowadzą nasze
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Strzelce
Opolskie

Brzezina

Buczki

Ujazd

Sławięcice

zaprzyjaźnione panie ze sklepu PRAK­
TYK na ul. Asnyka, telefon 77 4833102. 
Dzieci jadą pod opieką dorosłych i na 
odpowiedzialność rodziców.

Do zobaczenia!
Gerard Kurzaj

 Dolna

Czarnosin"Boże Oko"

 Zalesie
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W S P O M O G LI NASZĄ 
DZIAŁALNOŚĆ

Dziękujemy wszystkim, 
którzy swoimi darowiznami 

stale wspomagają wydawanie 
„Gazety Sławięcickiej" 

oraz działalność Towarzystwa.

W ostatnim czasie wspomogli 
naszą działalność:

Henryk Woliny 
Wiński Stanisław 

Barbara i Wolfgang Lerch 
Helena i Jan Czepelak 
Alicja i Hans Manek 
Margarette Kubitzki 

Barbara i Helmut Konieczko 

Helena Kozubek 
Gerda i Erich Moscha 

Maria Kupka 
Franciszek Kurzaj 
Krystyna Majnusz 
Eryka Wieczorek 

Anna Jokiel

Naszym Darczyńcom życzymy 
Bożej Radości z okazji 

Świąt Zmartwychwstania 
Pana Jezusa!

Redakcja

Do Członków 
Towarzystwa 

Przyjaciół 
Sławięcic

Drodzy Przyjaciele, już mija czwarty mie­
siąc 2014 roku. Nowy Rok to nowe zadania 

i plany do realizacji. Wszystkim członkom Towarzystwa Przyjaciół Sławięcic przy­
pominam, że można już opłacać składki członkowskie za rok bieżący, a koniecz­
nie należy uregulować zaległości (jeśli takie występują) z lat poprzednich. Wielu 
członków TPS opłaca składki na bieżąco ale jest kilka osób, którym trzeba o tym 
przypominać.

Byłoby bardzo dobrze, gdyby zaległości składkowe zostały uregulowane do 
naszego spotkania na Walnym Zebraniu w czerwcu. Uniknęlibyśmy wtedy pi­
sania monitów i niepotrzebnej, nieprzyjemnej dyskusji podczas obrad. Dla uła­
twienia wpłat podaję, że składki można składać do mnie osobiście lub bezpo­
średnio na konto bankowe Towarzystwa: Bank Pekao SA 1/ Kędzierzyn-Koźle 
85 1240 1659 1111 0000 2600 7126 z dopiskiem „składki członkowskie”. Na kon­
to to można oczywiście wpłacać także darowizny na cele statutowe Towarzystwa, 
w tym wydawanie „Gazety Sławięcickiej”.

Za wszelkie wpłaty w imieniu Zarządu serdecznie dziękuję. Życzę Radosnych 
Świąt Wielkiej Nocy i samych dobrych dni

Grzegorz Białek -  Skarbnik TPS

Trochę u śm iech u  na św ię ta

„Skuli wartkygo wyjazdu 
do Rajchu sprzedom..."

Pamiętacie Państwo te żarty pod tytułem 
jak wyżej? Lista ta w wielu różnych 

wersjach funkcjonowała na całym Śląsku 
w latach „jedynie słusznych". Gdy dzisiaj 

młody człowiek usłyszy, że kiedyś 
zabraniano ludziom pojechać do dowolnie 

wybranego kraju i tam żyć, to tylko 
uśmiechnie się z niedowierzaniem. 
Wracamy więc do listy-ogłoszenia.

Skuli wyjazdu do Rajchu sprzedom tonio:
• Gnołtek niski na jedna siekyra
• Szczewiki podzołlowane 2 tydniy nazod
• Trociniok robiony samymu razym z rułami 3 metry i 2 kolanka
• Szupuckastla ze szczotkami do bronotnej gutaliny
• Sztrołzak ze słomom starom nie wiynci jak miejsionc
• Jedna fuzekla niepoficowanoł
• Blank nowi szislong i dwa zygowki ze piyrzym
• Kalyndołrz z roku kedy regiyrowoł Stari Fryc -  jest tam przepis na wodzionka
• Deka coch się niom przikrywoł w Koźlu na ławce, jak my z ujkym czekali 
sztyry noce na wydanie paszportu...

Kontakt bez moja ciotka, co miyszkoł na zopociu
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Wieści z Bajkowego Przedszkola
Justyny Nowak) dzieci wzięły udział sześć przedszkoli wystawiając przedsta- 
w licznych zabawach oraz ekspery- wienia o tematyce zdrowotnej. Wśród 
mentach, poznając tym razem wodę bohaterów, w których role wcielili się 
i ziemię. Grupa „Tygrysków” powitała mali aktorzy, znaleźli się chory kotek, 
wiosnę wraz z dziećmi klas I-III. Nasze robaczek-próchniaczek, pszczółki oraz

Bajkowe przedszkole na dobre poże­
gnało zimę, która w tym roku nie obda­
rowała nas dużą ilością śniegu. Ścieżka­
mi sławięcickiego parku przeszedł wio­
senny korowód przedszkolaków. Dzieci 
niosąc gaiki i Marzannę żegnały zimę, 
śpiewając wiosenne piosenki. Wokół 
naszego bajkowego przedszkola zaziele­
niła się trawa i kwitną pierwsze kwiatki. 
Słoneczna pogoda sprzyja zabawom na 
świeżym powietrzu. Dzieci wspaniale 
i bezpiecznie bawią się na przedszkol­
nym placu.

Sporo wydarzeń miało miejsce 
w Bajkowym Przedszkolu w marcu. Ale 
po kolei:

Odwiedził nas Teatr Lalki i Aktora 
z Wrocławia, który wystawił przedsta­
wienie pt. „Księżniczka Czarodziejka” 
Dzieci miały okazję zobaczyć bardzo 
duże lalki hawajskie. Przedszkolaki 
z grupy „Smerfów” wraz z nauczyciel­
ką Aleksandrą Baraniak i rówieśnika­
mi z pobliskiej szkoły wzięły udział we 
wspólnych zabawach według metody 
aktywnego słuchania muzyki -  Batii 
Strauss. Grupę „Smerfów” odwiedziła 
również pani kynoterapeuta z pieskiem. 
Podczas spotkania dzieci dowiedzia­
ły się jak bezpiecznie zachowywać się 
w obecności psa. W ramach innowa­
cji „Żywioły” (autorstwa nauczycielki

przedszkolaki wystąpiły w przedsta­
wieniach „Kaczka Dziwaczka” i „Pla- 
stusiowa kraina”, które przygotowały 
nauczycielki grupy Emilia Ostrowska 
i Agnieszka Kuraś. W grupie „Krasno­
ludków” już po raz trzeci odbyły się 
zajęcia dla rodziców i dzieci pod ha­
słem „Mamo, tato, pobaw się ze mną”, 
prowadzone przez nauczycielkę Irenę 
Mazur. Tym razem rodzice wspólnie ze 
swoimi pociechami wykonywali prace 
plastyczne o tematyce wiosennej, które 
można podziwiać w naszej przedszkol­
nej galerii. Marzec skończył się dla nas 
bardzo intensywnie, nasze przedszkole 
po raz piąty było organizatorem Te­
atromanii Przedszkolaka, która odby­
ła się 28 marca w Miejskim Ośrodku 
Kultury „Chemik”. Na scenie wystąpiło

smerfy. Małych aktorów podziwiał pre­
zydent miasta Tomasz Wantuła, który 
wraz z dyrektor Agatą Gabrysz wręczył 
dyplomy i nagrody małym artystom.

„Leci pliszka spod kamyszka: -Jak się 
macie dzieci! Już przybyła wiosna miła, 
już słoneczko świeci!” pisała wielka po­
etka literatury dziecięcej Maria Konop­
nicka... A ja daję słowo, że nasze dzieci 
w przedszkolu mają mnóstwo energii 
i cieszą się słońcem i zabawami na świe­
żym powietrzu, tymczasem powoli kica 
do nas zajączek z niespodzianką oraz 
nowymi pomysłami na ciekawe spędza­
nie czasu w Bajkowym Przedszkolu.

Z pozdrowieniami dla wszystkich 
czytelników

Nauczycielka Bajkowego Przedszkola 
Agnieszka Kuraś

Nie zapom nij, że 17  i 18  m aja  

odbędzie się 
I I I  Sławięcicki 

Festyn K ierm aszow y! 
G w arantujem y dobrą zab aw ę!
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Justyny Nowak) dzieci wzięły udział 
w licznych zabawach oraz ekspery­
mentach, poznając tym razem wodę 
i ziemię. Grupa „Tygrysków” powitała 
wiosnę wraz z dziećmi klas I-III. Nasze

sześć przedszkoli wystawiając przedsta­
wienia o tematyce zdrowotnej. Wśród 
bohaterów, w których role wcielili się 
mali aktorzy, znaleźli się chory kotek, 
robaczek-próchniaczek, pszczółki oraz



 Kilka słów 
od Rady Osiedla
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Oczekiwanie
W iosna  p rzych o d zi w  p a rze  z  W ielkanocą. 

P odśw iadom ie  czu jem y  
tych  w y ją tk o w y c h  d n i -  em ocje.
K rzą ta m y s ię  w  sw o ich  dom ach, 

uch y la m y leciutko drzw i.
W ielki P ią tek  nie m oże końcem  w szy s tk ie g o  być. 

P a trzym y  w  okno  i n a  coś je s z c z e  c zeka m y .  
Z a p o w ied zia łeś, ż e  w  trzy  d n i 

w s z y s tk o  o d b u d u je sz  Panie  
W szy s tk o  s ię  m oże w yd a rzyć , 

w s z y s tk o  m oże inaczej być.
C zu jem y s ię  tak, ja k b y  k to ś  do  n a s  m ia ł p rzy jść . 
N agle p rzyc h o d zi o lśn ien ie i j u ż  w iem y, co to je s t .  

A  życ ie  n a s ze  z n o w u  m a  g łęb o ki sen s .  
R a d o sn a  w iadom ość do  n a s  dociera.

J u ż  szero ko  d rzw i s ię  otw iera.
G dzieś w  oddali o d z y w a  s ię  w ie lka n o cn y  d zw o n . 

J u ż  j e s t  - j u ż  z m a r tw y c h w s ta ł On!

Alicja M.

Nowy Rok 2014 przywitaliśmy w tradycyjny sposób or­
ganizując spotkanie mieszkańców na placu przy zbiegu ulic 
Batorego i Sławięcickiej. Cieszymy się, że tak duża liczba 
mieszkańców, często całe rodziny, uczestniczyła w atrak­
cjach tej przełomowej nocy.

Podczas tegorocznych ferii zimowych członkowie Rady 
Osiedla wraz ze Strażakami urozmaicali dzieciom czas, 
organizując spotkania w Straży Pożarnej, oraz wyjazdy na 
lodowisko, do kina, jak również grę w podchody.

Tradycyjny koniec karnawału -  oczywiście -  Babski 
Comber! Z roku na rok chętnych przybywa. O atmosferze 
na tym spotkaniu wiele mówi zdjęcie zamieszczone obok.

Przyszedł czas na wielkanocne kroszonki. Zorganizowa­
liśmy warsztaty kroszonkarskie, które cieszyły się dużym 
powodzeniem. Mamy nadzieję, że kroszonki, które stwo­
rzono na warsztatach, będą ozdabiać wiele sławięcickich 
wielkanocnych stołów..

Składamy wszystkim Czytelnikom „Gazety Sławięcic­
kiej” oraz Mieszkańcom naszego osiedla najlepsze życzenia 
wielkanocne!

Życzymy ciepłych i rodzinnych chwil w czasie Świąt!
Rada Osiedla Sławięcice

FO TO  OKO

Coś jest w starych budowlach, że ustroje się zmieniają, wła­
dze przychodzą jedna po drugiej, a one ciągle cieszą oko swoim 
pięknem.

Mamy w Sławięcicach wiele utalentowanych dzieci

Atmosfera na Babskim Combrze była wyśmienita
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Niestety, 
to mi się nie śniło...

Wchodzę przez zabytkową bramę na ulicę Sadową do 
naszego pięknego parku, a tam na ścianie starej pompowni 
wulgaryzmy.

Idę przez park w kwietniu 2014 roku, a tam pełno prze­
wróconych drzew o dużych rozmiarach.

Idę ulicą Sławięcicką przy moście na Kłodnicy obok szko­
ły, a tam od 2 miesięcy leży rozwalony zabytkowy płot z par­
ku. Tylko czekać, aż złodzieje się zorientują i już nikt nigdy 
niczego nie odzyska, a piękny płot będziemy łatać byle czym.

Przejazd rowerem od kościoła do dawnego przedszkola 
zajął mi dokładnie 8 minut, ale po drodze zobaczyłem kilka 
posesji w katastrofalnym stanie jak po uderzeniu bomby, na 
niektórych domach fruwają potargane banery „sprzedam”.

Prowadzę gości z Angli i Niemiec do zabytkowych ko­
lumn po byłym zamku, a tam przybywa brzydkich napisów 
i rysunków.

Skręcam samochodem z ulicy Sławięcickiej na Dąbrowsz­
czaków, a tam jak leżały przez ostatnie 10 lat stare słupy 
oświetleniowe, tak dalej leżą. W tym czasie temat zapisało 
już do swojego notatnika kilku prezydentów i ich zastępców, 
kiedy im to zgłaszaliśmy.

Przyjechali kolejni goście i chciałem z nimi przejść po 
promenadzie wzdłuż kanału, pomiędzy mostami. Kiedyś 
było to idylliczne miejsce. Wystraszyłem się rozkradanego 
tam zabytkowego płotu i śmieci, jakich tam pełno...

Żałujący, że to nie był sen 
Gerard Kurzaj

 
Najpierw ukazał się 

Magdalenie
...A  k ie d y  je s z c z e  leża ł w  grobie  

rozm yśla li uczn iow ie  o zm a r tw ych w sta n iu :

M a rzy ł Piotr:
Wie, j a k  bardzo  Go kocham ...

P ew no  m nie  s ię  u k a ż e  na jp ierw  
nie pam ięta jąc , ż e  s tc h ó rzy łe m ...

S p o d z ie w a ł s ię  Jan :
W yróżn ił m nie n a  osta tn ie j w ieczerzy  

i z  k r z y ża  p rze m ó w ił...
C h yb a  i tera z  u jrzę Go p r ze d  innym i, 

sko ro m  ta k  u m iło w a n y ...
Co p r a w d a  b liższa  M u M atka , 

w ięc m o że  O na w cześn ie j z o b a c z y ...

A  T o m a sz  w  ogóle w ą tp ił w  cud, 
bo n ie b y ł w ie m y  

lecz n iew ierny.
S ą d z ił  je d n a k ,  ż e  z  tego p o w o d u  

p ie r w s z y  b y  og ląda ł Pana, 
g d y b y  P an  zm a r tw y c h w s ta ł.

I  j e s z c z e  inni sn u li d o m ysły :
-  Je że li  zm a r tw ych w sta n ie , K laudio, 
b ą d ź  spoko jna , p ie rw s i s ię  d o w iem y

-  m ów ił z  ironią P iła t do  żo n y  
-  P rzy jd zie  tu  trium fow ać,

m o że  z e m s ty  s z u k a ć  n a  m nie?

-  S p o c zy w a  w  m oim  ogrodzie.
N ie p o ża ło w a łe m  M u p iękn eg o  grobow ca. 

J e że li  zm a r tw ych w sta n ie ,  
z ja w i s ię  tu  za ra z  z  p o d zięką .

-  O by ty lko  n a p ra w d ę  n ie ożył.
Z  n a m i p ie rw szy m i p o liczy łb y  s ię  z a  bicie 

i k r zy żo w a n ie  
-  m artw ili s ię  żo łn ierze  sto jący  p r zy  grobie.

A  On b y ł w śró d  n a s  p o  to 
b y  zb a w ia ć  

„pokutę c zyn ią cych  g r z e s z n ik ó w ”.

D latego  
„po s w y m  z m a r tw y c h w s ta n iu  

w c z e s n y m  ra n kiem  
w  p ie r w s z y  d z ień  tyg o d n ia  
J e z u s  u k a z a ł s ię  n a p rzód  

M arii M a g d a len ie”.

Zofia Zaborowska 
z  „Intencje serca”
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Drzewo z uzdrawiającą wodą znaj­
duje się w pobliżu pomnika nieznanego 
powstańca śląskiego. Jadąc w stronę po­
mnika od strony Miejsca Kłodnickiego, 
należy zjechać z głównej drogi, po lewej 
stronie rośnie prawie stuletnie drzewo, 
u podnóża którego jest niewielka dziu­
pla. To właśnie w niej, jak głosi poda­
nie, jeszcze w latach 60. i 70. XX wieku 
znajdowała się woda o uzdrawiających 
właściwościach.

Niektórzy mieszkańcy Miejsca Kłod­
nickiego do dziś są przekonani o uzdra­
wiających właściwościach wody. Jedna 
z kobiet opowiadała o tym, jakoby jej 
córka miała niegdyś zapalenie oczu 
i gdy przemyła je wodą spod drze­
wa, cudownie ozdrowiała. Dawniej na 
drzewie wisiały obrazki z wizerunkami

Pani Aleksandra Gałka, mieszkanka Miejsca Kłodnickiego 
przekazała naszej redakcji bardzo interesującą legendę. 
Poczytajmy...

Drzewo 
z cudowną wodą

świętych, śladem po tej praktyce zacho­
wał się do dziś w postaci zardzewiałych 
powbijanych w drzewo gwoździ.

Ponadto z drzewem związana jest 
ciekawa historia. Niegdyś drzewo miało 
swym kształtem przypominać literę „V” 
czy „Y”. Jako że część drzewa uschła, pe­
wien leśnik postanowił je ściąć, co też 
uczynił. Jednak krótko po ścięciu jednej 
z odnóg zachorował i zmarł. Z tego po­
wodu niektórzy mieszkańcy odczuwają 
lęk przed ścięciem drzewa.

Opowieść o cudownym drzewie 
z uzdrawiającą wodą przekazali nam 
Gabriel Gralka oraz Jan Schoengart. Po­
nadto podanie dostępne jest w niemiec­
kojęzycznej książce autorstwa Herberta 
Probe Oberschlesische Marche z 1993 
roku.

Mapa: Lokalizacja drzewa 
Źródło: http://maps.geoportal.gov.pl/webclient/

Obecnie drzewo jest w złym stanie. 
Uschnięte, ze śladami bytowania kor­
ników. A źródła ze „świętą” wodą na 
próżno szukać. Jednak czy ktoś odważy 
się je ściąć?

Aleksandra Gałka

47 piesza pielgrzymka na Jasną Górę
Tradycyjnie już, we wiosennym nu­

merze „Gazety Sławięcickiej”, zaprasza­
my do wzięcia udziału w kolejnej 
pieszej pielgrzymce ze Sławię- 
cic na Jasną Górę.

Serdecznie więc przy­
witamy wszystkich chęt­
nych: wieloletnich piel­
grzymów, jak i tych, co 
jeszcze nie brali w piel­
grzymce udziału, a chcą 
przeżyć te kilka dni w trochę 
innej niż zwykle atmosferze.

Wyruszamy pieszo ze Sławięcic 
do Częstochowy już 47. raz. Pragnie­
my pokłonić się Matce z Jasnej Góry 
i przedkładać jej swoje i nasze prośby 
i podziękowania.

Tematem wiodącym naszej piel­
grzymki w tym roku, to związany z ha­
słem roku duszpasterskiego dialog: 

„Czy ty wierzysz w Syna Człowiecze­
go? A któż to jest, Panie, abym w Nie­
go uwierzył? Jest nim Ten, którego wi­
dzisz i który mówi do ciebie.” (J 9, 37). 
W kogo, komu albo w co wierzę?

Z okazji metropolitalnego Roku 
Rodziny pielgrzymujemy w intencji 

naszych rodzin o dary wiary, na­
dziei i miłości.

Oczywiście, każdy z nas 
pójdzie także z własnymi 
sprawami, we własnych 
intencjach, o które ra­
zem będziemy prosić we 
wspólnych modlitwach. 

Wzorem lat ubiegłych 
 prosimy o składanie w zakry­

stii intencji przez te osoby, które 
nie będą mogły udać się na pielgrzym­
kę, ale chciałyby, aby ich sprawy też były 
zaniesione przed oblicze Matki Bożej. 
W tej sprawie będzie specjalny komu­
nikat w ogłoszeniach parafialnych. We 
wszystkich zgłoszonych intencjach m o­
dlimy się podczas odmawiania Różańca 
świętego.

Prosimy o zabranie ze sobą oprócz 
normalnego ekwipunku pielgrzyma: 
„Drogi do nieba” i różańca.

Wyruszamy na trasę 30 czerwca 
2014 (poniedziałek) po Mszy Św. w ko­
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ściele św. Katarzyny w Sławięcicach.
0 godz. 7.00. Powrót 03 lipca 2014 ok. 
godz. 17.30-18.00. Przewóz bagażu już 
jest zapewniony!

Noclegi tradycyjnie -  Wielowieś, 
Boronów, Częstochowa. Orientacyjny 
koszt to ok. 65-70 złotych. Dokładne 
dane o kosztach i o zapisach zostaną 
podane na plakatach i w ogłoszeniach 
parafialnych na początku czerwca.

Wierzymy, że tradycyjnie już spotka­
my się w Częstochowie, u stóp Jasnej 
Góry w szerszym gronie, że na ostat­
ni dzień dojadą na wspólną Mszę Św.
1 wspólną Drogę Krzyżową licznie inni 
mieszkańcy Sławięcic.

Drogę Krzyżową na Wałach Jasno­
górskich odprawimy przed Mszą świętą 
czyli ok. godz. 9.30, tak jak to czynimy 
od kilku już lat, unikając w ten sposób 
południowego upału, ale za to mamy 
potem więcej czasu dla siebie. Serdecz­
nie zapraszamy do uczestnictwa.

Ksiądz Proboszcz 
i starsi Bracia pielgrzymi

http://maps.geoportal.gov.pl/webclient/
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Już niewiele czasu pozostało do na­
szego III SŁAWIĘCICKIEGO FESTY­
NU KIERMASZOWEGO. Społeczny 
komitet organizacyjny pracuje pełną 
parą. Odbyło się kilka spotkań w Sali 
OSR Zadania podzielono. Przypomi­
namy 17 maja 2014, w sobotę rozpo­
czynamy na stadionie przy ul. Sadowej 
wielkim meczem Oldbojów POLSKA- 
-NIEMCY. W niedzielę zapraszamy 
na tereny przy naszym kościele, szkole 
i przedszkolu.

Już prawie rok mija, jak w wyniku 
wielkiej obywatelskiej akcji po wygraniu 
głosowania, władze miasta zobowiązały 
się do wybudowania ścieżki rowerowej 
pomiędzy Sławięcicami a Blachownią. 
Żadnego projektu nigdzie na razie nie 
pokazywano, o terminie wykonania 
tego zadania nikt nie informuje. Czy 
musi to trwać tak długo? Przecież zbliża 
się kolejne głosowanie nad projektem 
budżetu obywatelskiego w Kędzierzy­
nie-Koźlu!

25 maja 2014 roku będziemy wybie­
rać posłów do Parlamentu Europejskie­
go. Czy znasz już kandydatów?

Aktualna jest obserwacja, że w na­
szej miejscowości powstają kolejne do­
mostwa. Witamy wszystkich nowych

mieszkańców Sławięcic. A naszym 
przyszłym sąsiadom życzymy szybkiej, 
bezkonfliktowej budowy, rzetelnych fa­
chowców i pieniędzy na wykończenie 
domu.

19 stycznie 2014 gościliśmy w Sła- 
więcicach chór z Parafii Brożec k/Walec. 
Grupa artystów liczyła ponad 25 osób. 
Wielu z nas wysłuchało nietypowego 
koncertu. Obok tradycyjnych kolęd, 
usłyszeliśmy utwory zupełnie nowe, 
czy wręcz nowatorskie. Koncert trans­
mitowało w Internecie Radio LENKA. 
Gości nagrodziliśmy gromkimi brawa­
mi i słodkim poczęstunkiem w salce 
parafialnej. Każdy gość otrzymał od 
Towarzystwa Przyjaciół Sławięcic al­
bum o naszej świątyni. Bardzo się ucie­
szyliśmy, gdy razem z chórem z Brożca 
przyjechał do nas ks dr Henryk Woliny, 
tamtejszy proboszcz. Ksiądz Henryk 
w latach 1967-1972 był wikarym w na­
szej miejscowości i wielu z nas dosko­
nale go pamięta. Parafii Brożec ślemy 
życzenia Wesołych Świąt!

Ciężką walkę stoczyli ostatnio nasi 
strażacy starając się o fundusze na nowy 
samochód strażacki. Przekonywali rad­
nych naszego miasta jak się tylko dało. 
Ciekawe, czy tak samo o podstawowy 
sprzęt muszą walczyć strażacy w innych 
krajach Unii Europejskiej? Czy nie jest 
czasem tak, że tam to władze walczą 
o strażaków?

Zorganizowano zbiórkę zużytego 
sprzętu elektrycznego i elektronicz­
nego. Kto chciał się pozbyć tego typu 
złomu, mógł go przynieść na parking 
przy naszym kościele, skąd specjalna 
firma go zabrała i uzyskane w ten spo­

sób kwoty przeznaczyła na pomoc dla 
biednych z krajów trzeciego świata. Ak­
cję organizuje od lat fundacja o nazwie 
POMOC KOŚCIOŁOWI W POTRZE­
BIE. W Sławięcicach zebrano znaczące 
ilości sprzętu.

Rozpoczyna się gorący okres przed 
wyborami samorządowymi wszystkich 
szczebli. Oznacza to, że znowu może­
my zadecydować, kto będzie nas re­
prezentował w Radzie Miejskiej, w po­
wiecie czy w województwie. Będziemy 
swoimi głosami decydować, kto będzie 
prezydentem Kędzierzyna-Koźla. Nie­
prawda? Nic nie możemy zrobić? Nic 
od nas nie zależy? Jeżeli tak myślimy, to 
zostańmy w domach i w żadnych wybo­
rach nie bierzmy udziału, ale bądźmy 
konsekwentni. Proszę do nikogo nie 
mieć pretensji, że ta albo inna osoba 
zdobyła mandat. Nikt nie wymyślił na 
razie lepszego ustroju niż demokracja. 
Uczmy się z niej korzystać!

Powoli ruszają prace przy ogrodze­
niu naszego cmentarza. Jak wielkie 
i kosztowne to zadanie, wszyscy wie­
my. Musimy wybudować ponad 300 
metrów płotu. Odcinek przy drodze 
do Zalesia musi mieć charakter taki 
sam jak część płotu już istniejąca. Nie 
wszystko będziemy umieli zrobić samo­
dzielnie. Pomogą nam fachowcy. Aby 
jednak koszty nie były zbyt wielkie, od 
czasu do czasu pojawi się prośba księ­
dza Proboszcza, aby podarować na ten 
cel trochę swojego czasu lub trochę gro­
sza. Wiem, że większość z nas dobrze to 
rozumie. Może do Wszystkich Świętych 
nasz cmentarz będzie już ogrodzony? 
Takie mamy marzenia!

obserwujący: Gerard Kurzaj

Pamiętaj o III Sławięcickim 
Festynie Kiermaszowym! 

17 i 18 maja 2014 roku 
Gorąco zapraszamy!

-  19

OBSERWACJE



Gazeta Sławięcicka Wielkanoc 2014 • Nr 84

Tekst nadesłany

Zespół Szkół nr 3 im. Mikołaja Reja
• Kolejny tur­
niej mikołajko­
wy za nami. 12 
grudnia 2013 
roku w duchu 
fair play w pił­

ce siatkowej mieszanej rywalizowały 
klasy II TA, III LOP, I TB, III TA. Wy­
grali obrońcy tytułu klasa II TA. W cza­
sie zawodów można było skorzystać 
z bezpłatnego masażu uczniów medyka.
• Jeszcze przed końcem roku ucznio­
wie klas ekonomicznych mogli zapo­
znać się z systemem emerytalnym. 
Pracownicy ZUS-u wyjaśnili zasady 
przechodzenia na emeryturę i ustala­
nia jej wysokości. Okazało się, że żaden 
z uczniów jeszcze się nie kwalifikuje do 
przejścia na odpoczynek.
• Nasze piłkarki nożne zajęły III miej­
sce w halowych rozgrywkach. Wszyst­
kie bramki dla naszej szkoły zdobyła 
Maja Stroński.
• W ramach projektu „Drogowskazy 
współpracy”, naszą szkołę odwiedzili 
gimnazjaliści z PG 9, 3. Celem wizyty 
było przybliżenie i poznanie zawodu 
technika technologii chemicznej. Po 
przeszkoleniu pod opieką starszych ko­
legów nasi goście wykonali doświadcze­
nie chemiczne „destylacja bromoben- 
zenu z parą wodną” oraz wyodrębniali 
kwas p-toluen sulfonowy. Już same 
nazwy tych produktów robią wrażenie.
• W szkolnej bibliotece, na stronie in­
ternetowej rozpoczynamy cykl „Znani 
absolwenci naszej szkoły”, w ramach 
którego możemy zapoznać się z ich 
osiągnięciami i sukcesami. Pierwszy 
absolwent to Pani Ewa Barańska pi­
sarka, scenarzystka, autorka powieści 
obyczajowych, sensacyjnych i fanta­
stycznych oraz powieści dla młodzieży. 
Najpopularniejsze utwory literackie to: 
„Nie odchodź Julio”, „Pierwiastek Zero”, 
„Żegnaj Jaśmino”, „Kamila”, „Z kim pła­
czą gwiazdy” czy „Zapomnieć Różę” 
(powieść roku 2013). Wszystkie książki 
można wypożyczyć w naszej bibliotece. 
Zapraszamy naszych absolwentów do 
chwalenia się swoim dorobkiem.
• W VII edycji internetowego kon­
kursu „Komputerowy Biathlon” dru­
żyna w składzie K. Pociecha, J. Kamys,

M. Prorok, A. Kisiel zajęła 27 miejsce na 
110 ekip.
• Od października do grudnia 2013 
roku Pani A. Majewska, A. Bechta oraz 
dziesięcioro uczniów naszej szkoły włą­
czyło się do współtworzenia projektu 
„Szlachetna Paczka”. Gratulujemy szla­
chetnego serca.
• Nowy rok 2014. Wszyscy czekamy 
co przyniesie. A maturzyści 25 stycznia 
w Dworku w Komornie pięknym po­
lonezem rozpoczęli bal studniówkowy. 
Ten czas zabawy zamyka i otwiera pe­
wien etap w ich życiu.
• 26 stycznia nasi uczniowie i miesz­
kańcy Domu Pomocy Społecznej 
przedstawili piękne jasełka z kolędami 
w naszym kościele. Nad wszystkim czu­
wała Pani J. Hyla.
• Gimnazjaliści z „piątki” mogli zoba­
czyć, jak wygląda kształcenie w hotela­
rzu i reklamie. Najwięcej emocji wzbu­
dziła „obsługa gościa wymagającego” 
Reklamowcy uczyli się jak ma wyglądać 
profesjonalny plakat reklamowy. Zoba­
czyli również, jak wygląda praca w Ko­
mendzie Powiatowej Policji. Wszyscy 
byli pod wrażeniem tego, co czeka ich 
w szkole średniej.
• W szczypiorniaku i siatkówce dziew­
częta zajęły III miejsce, w tenisie sto­
łowym indywidualnie S. Drzeżdzon 
była II, S. Korytkowska V, zaś w deblu 
zdobyły wicemistrzostwo powiatu. 
Gratulujemy! Opiekunem byli Pan Sz. 
Kupka, Pan P. Tokarczyk i Pani A. Hyż- 
- Kaczmarek.
• Już szósty raz odbył się „Nocny Ma­
raton Naukowy”. Od godziny 20.00 do 
5.30 uczniowie uczestniczyli w wielu 
interesujących zajęciach. Nie mogło za­
braknąć pizzy i kiedy brzuchy były peł­
ne, można było włączyć karaoke. Kto 
nie był, niech żałuje.
• Internet jest wspaniały ale trzeba 
pamiętać, że potrafi być również nie­
bezpieczny. 11 lutego braliśmy udział 
w „Dniu Bezpiecznego Internetu” a kil­
ka dni później w pokazie kinowym do­
tyczącym cyberprzemocy. Nad całością 
czuwała Pani A. Ledwig.
• Wycieczki, wycieczki. Byliśmy w Po­
licyjnej Izbie Dziecka i Urzędzie Woje­
wódzkim, w Sądzie Rejonowym w Kę­

dzierzynie-Koźlu, uczestniczyliśmy 
w warsztatach „Dzieje pisma, liternic­
two oraz zdobienie inicjałów”, w Jedno­
stce Ratowniczo-Gaśniczej nr 1 w Kę- 
dzierzynie-Koźlu, w Regionalnej Izbie 
Obrachunkowej w Opolu.
• Z 314 uczestników do II etapu Olim­
piady z Wiedzy o Planowaniu i Zarzą­
dzaniu Karierą Zawodową awansowało 
14 naszych uczniów. Mamy nadzieję, 
że w dalszym etapie osiągną sukces. 
Uczniów przygotowywała Pani I. Kula. 
Serdecznie gratulujemy.
• Kolejni uczniowie z klasy policyjnej 
są po ślubowaniu. Wielu zaproszonych 
gości, rodzice, opiekunowie, dziadko­
wie miało okazję uczestniczyć w tym 
ważnym wydarzeniu dla młodych lu­
dzi. Pięknie prezentowali się wszyscy 
uczniowie w mundurach klasy policyj­
nej.
• 4 punktów zabrakło K. Koletzko do 
kwalifikacji do etapu krajowego Olim­
piady Języka Niemieckiego. Na po­
cieszenie została finalistką konkursu 
Wschód-Zachód. Serdecznie gratu­
lujemy. Klaudię przygotowywała Pani 
P. Kacperak.
• Kolejny absolwent prezentuje swoje 
sukcesy i osiągnięcia. Ksiądz Marcin 
Wilczek, który porzucił chemię dla 
Boga jest współautorem książki „Nasze 
wczoraj i dziś. 750 lat dziejów parafii 
Jaryszów” oraz „Małego katechizmu” 
i redaktorem katechizmu „Jesteśmy 
dziećmi Boga”.
• Policjanci z II klasy byli na obozie 
kondycyjno-narciarskim w Szklarskiej 
Porębie. Zjeżdżali i biegali na nartach. 
Nad wszystkim czuwała wychowawczy­
ni Pani A. Wojtowicz i nasz ekspert nar­
ciarski Pan P. Tokarczyk.
• Nasz Przewodniczący Samorządu 
Uczniowskiego będzie również kiero­
wał Młodzieżową Radą Miasta. Tak 
zadecydowali młodzi radni, którzy po­
wierzyli tą zaszczytną funkcję Dawido­
wi Świątczakowi. To zaszczyt, ale także 
wielka odpowiedzialność za decyzje 
i działania na rzecz młodzieży w na­
szym mieście. Gratulujemy Dawidowi 
i życzymy skutecznych działań. Tak za­
czyna się kariera...
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• W XVI Ogólnopolskim Rankingu 
Szkół Ponadgimnazjalnych Perspekty­
wy 2014 w kategorii techników zajęli­
śmy wysokie X miejsce w wojewódz­
twie opolskim, uzyskując tytuł Brązo­
wej Szkoły 2014. Po raz drugi z rzędu 
nasz zespół szkół plasuje się w najlep­
szej dziesiątce techników Opolszczyzny. 
Jest to wynik pracy, pasji, poświęcenia 
nauczycieli poszukujących nowych 
metod nauczania, motywujących do 
działania i uczących kreatywności. Tak 
wysokie miejsce zobowiązuje zarówno 
nauczycieli jak i uczniów do wytężonej 
pracy w kolejnych latach. Ser­
decznie gratulujemy.
• W XVI Ogólnopolskim 
Rankingu Szkół Ponadgim­
nazjalnych Perspektywy 2014 
nasza szkoła w kategorii 
techników w zawodzie tech­
nik spedytor została najlepszą 
placówką w Polsce. To wielkie 
wyróżnienie i motywacja do 
dalszej pracy.
• Od stycznia realizujemy 
projekt „Opolskie szkolnictwo 
zawodowe bliżej rynku pra­
cy”. Dużo zajęć dodatkowych, 
wycieczki zawodoznawcze, spotkania 
w wielu firmach, zakładach pracy, staże 
i praktyki zawodowe, dodatkowe kursy 
zawodowe oraz doposażenie szkoły to 
zalety tego projektu, który będzie trwał 
do 2015 roku.
• W finale rozgrywek halowej pił­
ki nożnej nauczyciele znowu wygrali 
wszystkie mecze i czekają na pogrom­
ców. Może w roku 2030, wtedy będą 
przed emeryturą i pojawi się cień szan­
sy dla uczniów... Czekamy na rewanż 
za rok, dwa, trzy albo trzydzieści... Ze 
sportowymi pozdrowieniami A Kania, 
P. Tokarczyk, Sz. Kupka.
• 15 uczniów I klasy policyjnej ukoń­
czyło kurs udzielania pierwszej pomo­
cy. Zdobyli oni certyfikat Europejskiego 
Centrum Referencyjnego Pierwszej Po­

mocy. Gratulujemy zdobycia Certyfika­
tu. Czujemy się bezpieczni.
• Kolejnych 21 osób honorowo oddało 
krew. Dziękujemy tym, którzy zrobili to 
po raz pierwszy oraz naszym honoro­
wym dawcom. Zapraszamy wszystkich 
chętnych do kolejnych akcji.
• Wraz z OSP w Sławięcicach prowa­
dziliśmy spotkanie „I ty możesz urato­
wać komuś życie”. Spotkanie to poprze­
dziło rejestrację potencjalnych dawców 
szpiku kostnego.
• Gościliśmy na Światowych Targach 
Turystycznych ITB 2014. Dla uczniów

technikum turystycznego ITB Berlin to 
cały świat w jednym miejscu. Niektórzy 
już zaczęli myśleć o tym, gdzie pojadą 
na wakacje. Cała wyprawa to zasługa 
Pani A. Foremniak, Pani R. Hajduk, 
Pana K. Bialika
• O tym, czym jest animacja przeko­
nali się uczniowie klas kształcących 
w zawodzie technik organizacji reklamy 
i technik obsługi turystycznej w trak­
cie wycieczki przedmiotowej do Studia 
Filmów Rysunkowych w Bielsku Białej. 
Nie mamy informacji czy spotkano Bol­
ka i Lolka.
• 13 marca gościliśmy 15 drużyn bio­
rących udział w III Konkursie Che­
micznym dla uczniów szkół gimnazjal­
nych. Wspaniałe nagrody, trudne pyta­
nia, ciekawe doświadczenia, wspaniała

zabawa. Wszystko się udało i czekamy 
na kolejny konkurs.
• Dobiegła akcja związana z tegorocz­
nymi obchodami Dnia Bezpiecznego 
Internetu. Jednym z etapów DBI był 
konkurs na plakat oraz prezentację 
multimedialną pt. „Razem tworzymy 
lepszy Internet”. Wśród uczestników 
konkursowych zmagań wyłoniono naj­
lepszą prezentację autorstwa A. Kapłon 
Drugie miejsce zdobyły prace M. Zim- 
mermann i A. Mzyk. Najlepszy plakat 
wykonała A. Kapłon a wyróżnienie 
otrzymały B. Wąsik, M. Kamińska,

K. Banasiak, O. Zembrzuska.
• 7 marca 2014 r. odbył 
się szkolny etap Konkursu Ma­
tematycznego Euklides. Wzię­
li w nim udział uczniowie klas 
drugich i trzecich technikum. 
Zwyciężyli A. Grzesik i J. Wol­
ny. Serdecznie gratulujemy.
• Nad naszym bezpie­
czeństwem w Kędzierzynie- 
-Koźlu i w Strzelcach Opol­
skich czuwają już pierwsi 
absolwenci naszego Liceum 
Ogólnokształcącego o profilu 
policyjnym: Panowie Marcin

Kret, Witalij Briszten, Krzysztof Spi- 
żewski i Daniel Kaczmarczyk. Życzymy 
wielu spokojnych służb.
• Tradycyjnie 14 marca obchodzili­
śmy Międzynarodowy Dzień Liczby n 
(Pi). To święto tej niezwykłej liczby jest 
okazją do poznania jej historii, zasto­
sowania oraz ciekawostek związanych 
z liczbą Pi. Uczniowie wzięli udział 
w krótkim apelu, podczas którego zapo­
znali się z najważniejszymi informacja­
mi o liczbie Pi oraz rozwiązywali rebusy 
i quiz dotyczący Ludolfiny.
• Nasze piłkarki nożne na boisku Or­
lik w Koźlu zdobyły wicemistrzostwo 
powiatu. Młody zespół pokazał się z do­
brej strony i zapowiedział walkę w ko­
lejnych latach. Gratulujemy.

Opracowanie: A.K.

III SŁAWIĘCICKI FESTYN KIERMASZOWY 
już 17 i 18 maja 2014 roku 

Będzie dobra zabawa!
-  21 -
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TELEGRAM
Z radością donosimy, że

ELŻBIETA PROKOP i KAMIL TABOR 
NATALIA GORKI i ADAM POLAK 

NIKOLA ROGALA i DAWID SZENDZIELORZ

stanęli na ślubnym kobiercu i złożyli przysięgę małżeńską. 
Nowożeńcom serdeczne życzenia wszelkiej pomyślności 

i Błogosławieństwa Bożego na nowej drodze życia

składa Redakcja

 

GRATULACJE

BARBARZE i HELMUTOWI KONIECZKO
z okazji

Złotego Jubileuszu Małżeństwa

obfitych Łask Bożych i samych pogodnych dni 
na dalsze lata wspólnego życia

życzy Redakcja

_______________

GRATULACJE

IRENIE i WERNEROWI BERGER
z okazji 45. rocznicy ślubu

miłości każdego dnia, uśmiechu na twarzy, 
dużo zdrowia i Bożej Opieki

życzy Redakcja

GRATULACJE

ILONIE i ENGELBERTOWI  D ITTMEIER
z okazji 40. rocznicy 

złożenia Przysięgi Małżeńskiej

Błogosławieństwa Bożego 
i radości każdego dnia przez długie lata

życzy Redakcja

NASZYM
SZANOWNYM

SENIOROM

JANINIE KMIEĆ 
JÓZEFIE BAŁAZIŃSKIEJ 

JÓZEFOWI KOPIEC 
BRUNO SIEGMUNTOWI 

z okazji 80. urodzin

oraz
DOROCIE MICHALIK 

GERTRUDZIE 
WARZECHA 

BOLESŁAWOWI KORDASOWI 
z okazji 

85. rocznicy urodzin

wiązankę 
najserdeczniejszych 

życzeń, dużo zdrowia, 
samych pogodnych dni, 

oraz wszelkich Łask 
Bożych na dalsze lata życia 

składa Redakcja

GRATULACJE 
Naszej drogiej Przyjaciółce Pani

ADELI JASKULSKIEJ

z okazji 90. rocznicy urodzin 
dużo zdrowia, 

Błogosławieństwa Bożego 
i samych słonecznych dni

życzy Redakcja
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HALO  PAŃSTW O 
BERNADETTA 

i LESZEK 
MAZURKIEWICZ
W  N IEM C ZEC H!

Chcieliśmy to już uczynić 
dawno, ponieważ od lat 

wspieracie fantami wszystkie 
nasze sławięcickie loterie i targi 
staroci organizowane z różnych 

okazji. Dzisiaj mówimy 
Wam Bóg Zapłać za Wasze 

wieloletnie starania i wsparcie! 
Wiemy, że nie jest to łatwe 

wyszukiwać, gromadzić, 
a potem dostarczać do Polski te 

wszystkie piękne rzeczy. 
Życzymy Wam oraz całej 
rodzinie Wesołych Świąt!
Kto chciałby naśladować 

Państwa Mazurkiewiczów 
i w podobny sposób wspierać 

charytatywne działania 
w Sławięcicach proszony jest 
o kontakt z naszą redakcją.

Redakcja

SENIORZY 
W O ŁAJĄ ALLELUJA!

Z okazji Świąt 
Zmartwychwstania 
życzymy wszystkim 

Mieszkańcom Sławięcic 
i okolic oraz Czytelnikom 

„Gazety Sławięcickiej" 
Radości Bożej! Niech 

smutki Was nie dopadają, 
uśmiech towarzyszy Wam 

codziennie, a świadomość, że 
w sławięcickim Kole Seniorów 

zawsze coś się ciekawego 
dzieje, dodaje Wam skrzydeł!

Alleluja!
Zarząd Koła Sławięcice

JESTEŚMY W D ZIĘC ZN I

Wszystkim instytucjom, 
organizacjom i osobom 

prywatnym za zaproszenia, 
które nasza redakcja 

otrzymała z różnych okazji. 
Miło jest wiedzieć, że jakaś 
grupa podobnie myślących 

społeczników pamięta
0 bratnim stowarzyszeniu. 
Poszerza to naszą wiedzę
o różnych inicjatywach

i działaniach rodzących się
wokół nas.

Nie wszędzie możemy jednak 
być. Z góry za to przepraszamy.

Serce i dusza chętnie by 
uczestniczyły, ale ograniczenia 

i obowiązki domowe nie 
zawsze na to pozwalają. 

Wiemy, że Państwo dobrze to 
rozumiecie.

Za wszystkie zaproszenia 
szczerze dziękujemy 

i pozdrawiamy wszystkich, 
którzy ostatnio taką 

korespondencję nam przysłali.

Zarząd Towarzystwa Przyjaciół 
Sławięcic i redakcja gazety

DZIĘKUJEMY
wszystkim Krewnym, 

Znajomym i Sąsiadom za 
złożone życzenia, 

kwiaty i tak wiele ciepłych 
słów z okazji naszej

50. rocznicy ślubu

wdzięczni 
Barbara i Helmut Konieczko

HALO ABSOLWENCI 
SZKOŁY 

PODSTAWOWEJ 
Z ROKU 1964!

W roku bieżącym przypada 50. rocz­
nica ukończenia przez nas Szkoły Pod­
stawowej w Sławięcicach. Z tej okazji 
organizowane jest spotkanie absolwen­
tów. Będzie ono miało miejsce w sobotę 
dnia 28 czerwca 2014 roku. Rozpocznie­
my o godzinie 13.00 w budynku sławię- 
cickiej szkoły. Przewidujemy spotkanie 
przy czymś słodkim i kawie z naszymi 
nauczycielami. Potem chcielibyśmy 
odwiedzić cmentarz, gdzie spoczywają 
niektórzy nasi przyjaciele i dawni na­
uczyciele. O godzinie 17.00 zapraszamy 
wszystkich na uroczystą mszę św. do 
naszego parafialnego kościoła. Może się 
wszystko uda i mszę św. odprawi nasz 
kolega z klasy ks. Franciszek Kurzaj. 
Wieczorem o 18.00 planujemy smaczną 
kolację we wspaniałej atmosferze w re­
stauracji „Night Club”.

Osoby zainteresowane udziałem 
w spotkaniu, a mieszkające w Niem­
czech, proszone są o kontakt z koleżan­
ką Haliną Kapolka (z domu Piziak). Ha­
lina mieszka w Mannheim. Jej telefon 
to: 06218019192. W Sławięcicach pro­
szę kontaktować się z Urszulą Sadowską 
(z domu Barucha) tel. 774815417 lub 
z Elfi Jaskulską-Chaj, tel 32 72 70 781

Koszty organizacyjne pokrywają 
sami uczestnicy i jak się przekonacie, 
nie są one duże w porównaniu do tego, 
jak wspaniałe przeżycia Was czekają.

Na spotkanie proszeni są uczniowie 
obu VII klas z roku 1964, czyli klasy A 
i klasy B.

Jest to oczywiste, że każdy może 
uczestniczyć w spotkaniu z osobą towa­
rzyszącą.

Prosimy tę informację przekazywać 
dalej wszystkim zainteresowanym.

Już dziś cieszymy się na spotkanie 
z Wami! Wszystkich pozdrawiamy i ży­
czymy Wesołych Świąt! Do zobaczenia!

Urszula, Elfi i Halina
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Zmarł dyrektor 
Jan Król 

(1946-2013)
Przez wiele lat był związany ze Sławięci- 

cacmi. Kierował naszymi szkołami średnimi. 
Nie zapomnimy Jego otwartości i życzliwe- 

 go podejścia do wszystkich spraw związanych 
z naszym osiedlem. Rodzinie Dyrektora Króla 

składamy szczere wyrazy współczucia i na Państwa 
ręce składamy podziękowanie za tak wiele dobrych rzeczy, jakie uczynił dla 
mieszkańców Sławięcic.

Zarząd Towarzystwa Przyjaciół Sławięcic

Poniżej drukujemy treść wystąpienia obecnego dyrektora Zespołu Szkół nr 3, 
pana Adama Kani, wygłoszonego na uroczystości pogrzebowej:

„Pan Dyrektor Jan Król ukończył studia wyższe magisterskie na wy­
dziale matematyki, fizyki i chemii w zakresie wychowania technicznego. 
Całe swoje zawodowe życie poświęcił pracy w oświacie, 40 lat. Najpierw 
w Dzierżoniowie potem  w Kędzierzynie-Koźlu.

W  1975 roku został zastępcą dyrektora w Zespole Szkół Chemicznych 
w Sławięcicach. Od 1986 roku samodzielnie kierował placówką. Tę bardzo 
trudną i odpowiedzialną funkcję sprawował przez cztery kadencje. 20 lat 
na tym stanowisku wymagało wielkiej siły i odwagi.

Zmieniały się czasy, zmieniała się Polska a Dyrektor tak dobrze kierował 
szkołą, że przez kolejne lata zyskiwał akceptację zmieniających się władz 
i mógł ciągle być naszym szefem. Kolejne roczniki absolwentów opusz­
czały m ury Sławięcic. Powstawały nowe zawody. Realizowane były liczne 
projekty. Umiejętność doboru kadry pedagogicznej, dobre kontakty z or­
ganem prowadzącym spowodowały, że Sławięcice stały się ważnym ogni­
wem edukacji na mapie powiatu i województwa.

Dzisiejsze grono pedagogiczne Zespołu Szkół Nr 3 to w większości na­
uczyciele, których do pracy przyjmował Dyrektor Jan Król. Zawsze sta­
wiał na młodych. Pozwalał nam wprowadzać w życie różne pomysły, służył 
radą, ale również potrafił nas ustawić do pionu. Był dobrym  dyrektorem, 
dbał o nas, dbał o szkołę. Dzisiaj, po latach doświadczeń możemy powie­
dzieć, że mogliśmy spokojnie pracować. Wielu rzeczy nie rozumieliśmy, 
wielu decyzji nie potrafiliśmy zaakceptować, ale nigdy żaden nauczyciel 
nie będzie wiedział, na jakie stresy narażony jest dyrektor. Za wszystkie 
błędy chciałbym Pana dyrektora przeprosić.

Dyrektor Jan Król został odznaczony Medalem Komisji Edukacji N a­
rodowej, Złotym Krzyżem Zasługi, Srebrną i Złotą Odznaką Zasłużonego 
Działacza Ligi Ochrony Kraju. Wielokrotnie wyróżniany Listami Pochwal­
nymi, Gratulacjami od wielu instytucji, organizacji, firm. W ielokrotnie 
wyróżniony Nagrodą Starosty Powiatu kędzierzyńsko-kozielskiego oraz 
Nagrodą Opolskiego Kuratora Oświaty.

Za wszystkie lata, które poświęcił dla Sławięcickiej szkoły w imieniu 
własnym, grona pedagogicznego, absolwentów, młodzieży bardzo, bardzo 
dziękuję. Jestem dumny, iż mogę prowadzić placówkę, którą Pan Dyrektor 
przez tyle lat spokojnie i mądrze kierował.”

Z całego serca dziękujemy za 
przekazane słowa pociechy 
i zapewnienie o modlitwie 
w związku z zakończeniem 

Ziemskiej Drogi przez mojego 
Męża, naszego Ojca, Teścia, 
Brata, Dziadka, Pradziadka 

i Krewnego 
Śp.

JERZEGO KURZAJ

Wasze listy, telefony i wszelkie 
dobre słowa, które od 

Was usłyszeliśmy, bardzo 
nam pomogły i umocniły 

w przekonaniu, że na świecie 
jest dużo dobrych ludzi, a nad 

wszystkim czuwa kochający 
wszystkich Ojciec Niebieski

Elżbieta Kurzaj 
z całą rodziną

Wyrazy współczucia 
kierujemy do Pana dr. Alfonsa 

Rataja
w związku ze śmiercią Jego 

Małżonki 
śp.

MAŁGORZATY RATAJ

Wiemy dobrze, Panie 
Doktorze, jaką podporą 
dla Pana we wszystkich 
działaniach, zarówno 

prywatnych jak i społecznych 
była Pani Małgorzata. 

Głęboko ufamy, że Najlepszy 
Ojciec wszystko Jej 

wynagrodzi.
Redakcja
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Nigdy nie umiem ten, 
kto pozostanie w  sercach 
i pamięci żywych.

Dnia 26 marca 2014 roku 
odeszła do Pana nasza droga 

Matka, Teściowa, Babcia 
i Prababcia 

śp.

OTYLIA KUBICKA

Składamy serdeczne 
podziękowanie Sąsiadom, 

Znajomym i Krewnym 
za udział w modlitwach, 

pogrzebie oraz za złożone 
kondolencje i kwiaty.
Pani dr Annie Białek 

oraz pani Ewie Wojton 
za okazaną życzliwość 

i wieloletnią opiekę medyczną. 
Księdzu Proboszczowi oraz 

służbie liturgicznej 
za odprawienie mszy św. 

oraz poprowadzenie ceremonii 
pogrzebowej. 

Wszystkim serdeczne 
Bóg Zapłać!

córka Anna 
i syn Józef z  rodziną

Drogim Przyjaciołom:

Franciszkowi Kurzajowi 
Gerardowi i Marii Kurzaj 

Felicji i Joachimowi Kurzaj

wyrazy głębokiego smutku 
i współczucia z powodu 

śmierci

OJCA i TEŚCIA

składają członkowie 
Towarzystwa Przyjaciół 

Sławięcic

ODESZLI D O  PANA
GABRIELA SŁABOSZ lat 54
JERZY CZOGAŁA lat 63
ERYK CZAJA lat 78
JANINA ZAWADZKA lat 34
ZOFIA BIEDROŃ lat 74
WOJCIECH PILECKI lat 64
GINTER HARATYK lat 57
GERTRUDA JOŃCA lat 86
JERZY KURZAJ lat 88
ERNEST MOSZKO lat 77
OTYLIA KUBICKA lat 97
MIROSŁAW BŁOCHOWICZ            lat 68 
JADWIGA BIAŁOBRZESKA lat 83
ALOJZY MAJNUSZ lat 78
HUGO GOTE lat 91 (w Niemczech)

Wyrazy szczerego współczucia Rodzinom Zmarłych

składa Redakcja

Serdecznie dziękujemy księdzu Proboszczowi Marianowi 
Bednarkowi oraz księdzu Waldemarowi Jaskóle za odprawienie 

mszy św. i prowadzenie uroczystości pogrzebowych
Śp.

LOTARA W IECZOREK

Jesteśmy wdzięczni Pani dr Annie Białek i Pani Ewie Wojton 
za opiekę medyczną. Dziękujemy wszystkim Krewnym, Znajomym 

i Sąsiadom, którzy w trudnych dla nas chwilach dzielili z nami 
smutek i ból. Dziękujemy za modlitwy, kwiaty oraz liczny udział 

w ceremonii pogrzebowej.
Serdeczne Bóg Zapłać

składa żona z  rodziną

Niech cichutko łzy Twe płyną do Jezusa ran 
ziemskie bóle wnet przeminą i pocieszy Pan.

28 marca 2014 roku odszedł do Pana nasz 
Drogi Mąż, Ojciec, Teść i Dziadek 

śp.
ALOJZY M AJNUSZ

Księdzu Proboszczowi, miejscowej służbie zdrowia, Rodzinie, 
Sąsiadom i Przyjaciołom z kraju i z zagranicy -  którzy wspierali 

nas w trudnych chwilach, za wyrazy szczerego współczucia, 
udział w modlitwach, pogrzebie i za złożone kwiaty 

serdeczne Bóg zapłać
składają żona i córka z rodziną
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Uwaga Oldboje ze Sławięcic 
rozsiani po całym świecie!

Przypom inam y wszystkim, że 17 
i 18 m aja 2014 r. w Sławięcicach b ę­
dziem y przeżywać kolejny (już III) 
FESTYN KIERMASZOW Y W  ra ­
m ach tego świętowania, jak zawsze 
rozegrany zostanie mecz piłkarski 
oldbojów  POLSKA-NIEMCY. Spo­

tkanie odbędzie się na stadionie 
w Sławięcicach w sobotę 17 m aja 
br. D rużynę kom pletuje w Europie 
Zachodniej, jak  zwykle Pan Józef 
Kapolka z M annheim . Jeszcze m a­
cie parę godzin, aby podjąć decyzję
0 udziale w tym  super spotkaniu. 
W  Sławięcicach, zarówno działacze 
Klubu Sportowego, jak i wszyscy 
organizatorzy Festynu czekają na 
Was i Wasze rodziny z otw artym i 
ram ionam i.

W  niedzielę 18 m aja 2014 r. na 
terenach przy kościele i szkole bę­
dzie jak  zawsze wiele radosnych 
atrakcji. W szystko przygotow ują 
społecznie m ieszkańcy Sławięcic
i M iejsca Kłodnickiego. Do zoba­

czenia! A na razie życzymy Wam 
wszystkim Wesołych Świąt!

Sztab festynowy

Głupio pisać o pieniądzach...
Jak nasi stali Czytelnicy wiedzą, od 

24 lat wydajemy „GAZETĘ SŁAWIĘ- 
CICKĄ” wyłącznie dzięki wsparciu 
finansowemu osób, które popierają 
i rozumieją nasze starania. Od wielu 
lat istnieje grono osób, które przeka­
zują na nasze konto wsparcie finanso­
we. Są to różne kwoty. Niektórych stać 
na więcej, innych na mniej. Wszyscy 
rozumieją, że za druk gazety trzeba 
zapłacić kilka tysięcy złotych i wspo­
magają nas w zależności od możliwo­
ści. Każdy grosz się liczy i za każde 
wspomożenie jesteśmy wdzięczni. Tak 
dobre zrozumienie pomiędzy naszymi 
Czytelnikami a redakcją zaowocowało

tym, że nie mamy długów i możemy 
wydawać kolejne numery. Pytanie jest 
tylko, jak długo?

Jak Państwo pewnie zauważyli, pod­
nieśliśmy cenę gazety o niewielki grosz. 
Spowodowane jest to wysokim kosztem 
druku przy jednoczesnym powięk­
szeniu ilości stron, ale za to wszystko 
w pełnym kolorze!

Najbardziej martwią nas koszty wy­
syłki gazety pocztą do Niemiec. Kiedyś 
było to 3 zł, dzisiaj jest to ponad 10 zł. 
Ostatnio wzrosły więc one bardzo. Nie 
chcemy również ustalać jakiejś stałej 
taryfy i bawić się w biurokrację, do­
kładnie ustalając zasady prenumeraty.

Nie funkcjonuje żadne biuro z etatową 
sekretarką. Wszyscy pracujemy spo­
łecznie.

Proszę tylko te osoby, głównie 
w Niemczech, które otrzymują gazetę 
pocztą, aby dokonały małego rachunku 
sumienia, kiedy ostatnio za to zapłaciły? 
Większość naszych odbiorców w Niem­
czech świetnie to rozumie. Jest jednak 
nieliczna grupa, którą prosimy o prze­
myślenie tej sprawy. Nikomu jeszcze nie 
zatrzymaliśmy wysyłania gazety. Cie­
szymy się, że Państwo na nią czekacie. 
Proszę o wybaczenie, że w tej świątecz­
nej atmosferze ośmieliłem się poruszyć 
ten temat. Liczę na zrozumienie. Z góry 
dziękuję!

W imieniu redakcji 
Gerard Kurzaj
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Niech żyje Miłość!!!

Przy ulicy Asnyka w marcu 2014 
roku przewrócił się słup telekomunika­
cyjny, który postawiła kiedyś przed ro­
kiem 1945 Deutsche Post. Potem przez 
wiele lat używała go Poczta Polska. Da­
lej przeszedł słup pod skrzydła Teleko­
munikacji Polskiej. Niedawno spółkę 
tę wykupił francuski ORANGE. Mija 
miesiąc, a słup nadal leży. Kiedyś w bu­
dynku obok, przy ul. Asnyka 2, mieściła 
się siedziba naszej samodzielnej Gminy 
Sławięcice. Ciekawe, jak długo ten słup 
by się tam ostał, gdyby w Sławięcicach 
rządził Burmistrz lub Wójt? Powiecie 
Państwo, że się czepiam? Proszę śledzić 
losy tego słupa. Zobaczycie, że poleży 
jeszcze do lata. Obym się mylił.

Gerard Kurzaj

Na ulicy 8 Marca postawiono znak 
w czasie, gdy zamknięty był most na 
Kanale Gliwickim w ciągu ul. Sławię­
cickiej. Remont mostu zakończono 
już w grudniu 2013 roku. Myślimy, że 
szkoda usuwać ten znak przez najbliż­
sze 30 lat, ponieważ dowiedzieliśmy się, 
że następny remont mostu będzie mniej 
więcej w tym czasie.

Foto: G.K. i archiwum redakcji

Proszę Państwa, to jest łamanie prze­
pisów drogowych dotyczących porusza­
nia się na koniach! Paragraf 1234566/ 
45677 nie dopuszcza do zasiadania na 
koniu jednocześnie dwóch osób róż­
nej płci. Liczę, że odpowiednie władze 
zajmą się tym wypadkiem. Wkroczyć 
powinno również Towarzystwo Opieki 
nad Zwierzętami i Liga Kobiet...

Tak, to prawda! Od strony ulicy Ba­
torego widać już zarysy budowanego 
tam basenu, który znajdzie się we wnę­
trzu nowej części hotelu HUGO. Ale 
doczekaliśmy czasów! Basen w Sławię­
cicach i do tego z podgrzewaną wodą 
Życzymy powodzenia i Wesołych Świąt 
inwestorom i budującym!

Tego pięknego konia specjalnie 
wykonano, aby prezentował zabyt­
kowe siodło na wystawie „ŚLĄSCY 
TEKSAŃCZYCY WCZORAJ I DZIŚ”. 
Nie wiadomo, jak to się stało, że koń 
uciekł i sam powędrował do restauracji 
„Night Club 2000”. Kuchnia tej restau­
racji podała koniowi wodę, a Piotrek 
Jochem z sąsiedztwa dostarczył trochę 
świeżego siana. Są jednak dobrzy lu­
dzie na świecie...

umorzy...

Tak zniszczono oba przystanki znaj­
dujące się przy ul. Dąbrowszczaków. 
Ktoś celowo wyrwał kostkę brukową 
i z wielką dokładnością rozwalał szy­
ba po szybie. Straty szacuje się na kil­
ka tysięcy zł. Co my na to? Może ktoś 
coś widział? Boimy się stawiać kolejne 
pytania... Prawdopodobnie sprawę się



Wielu mieszkańców Kędzierzyna-Koźla pojechało specjalnie do Opola

Sła w i ęce  
opanowały Opole

Na 21 planszach pokazaliśmy niezwykłą 
historię emigracji ze Śląska do Teksasu

Swoją obecnością zaszczycili nas m.in. 
 Profesor Dorota Simonides,
Wicemarszałek Senatu RP Maria Pańczyk-Pozdziej 

oraz Arcybiskup Wiktor Skworc -  metropolita górnośląski

Obok prezentujemy kilka zdjęć z otwarcia wystawy „ŚLĄ­
SCY TEKSAŃCZYCY WCZORAJ I DZIŚ” przygotowanej 
przez Towarzystwo Przyjaciół Sławięcic i zaprezentowanej po 
raz pierwszy w Muzeum Diecezjalnym w Opolu. Wernisaż 
miał miejsce w niedzielę 16 marca 2014 r. i zgromadził wielu 
znamienitych Gości. Więcej o tym wydarzeniu wewnątrz nu­
meru oraz na stronie www.slask-texas.org

Redakcja

Bardzo ucieszyła nas 
wszystkich obecność 

na wernisażu naszego byłego 
proboszcza ks. Jana Piechoczka

Przed samym otwarciem wystawy 
z uwagą wysłuchano programu artystycznego

SLĄSCY
TEKSAŃCZYCY 

WCZORAJ I DZIŚ

Pani Izabela Migocz, 
mieszkanka naszego osiedla 
wszystkich zachwyciła swoim 
talentem

Gościem uroczystości był m.in. 
Biskup Jan Wieczorek z Gliwic

Michał testuje zabytkowe 
siodło z Teksasu

http://www.slask-texas.org

